
Oświadczenie Rady Bezpieczeństwa

Wzrost napięcia na ziemiach 
okupowanych przez Izrael
Rada Bezpieczeństwa ONZ zakończyła w czwartek de­

batę nad napiętą sytuacją na ziemiach arabskich, okupo­
wanych przez Izrael

sie od 16 lutego 1945 
121 <9993>

Rozmowy
p, Jaroszewicza 
i A. Kosygina

Modnie i osiągniętym wcześ 
I porozumieniem, w czwar 
| 27 bm. odbyło się spotka
i członka Biura Polityczne 
j KC PZPR, prezesa Rady 

Ministrów PRL. Piotra Jaro- 
! ćwiczą, z członkiem Biura 
I politycznego KC KPZR, prze- 

iodniczącym Rady Ministrów 
ZSRR, Aleksiejem Kosygi- 

! piotr Jaroszewicz prze­
rwał w Moskwie z krótką 
wizytą. z

podczas spotkania dokona- 
M wymiany poglądów na sze 
reg doniosłych problemów do 
leczących współpracy polsko- 
radzieckieg. Obie strony 
stwierdziły, że trwające umac 
nianie się wielostronnych sto 
sanków między obu bratnimi 
krajami przyczynia się do 
rozwoju ich gospodarki i na­
biera coraz większego znaczę 
nia dla pomyślnego rozwiązy 
»ania zadań budownictwa so 
cjalistycznego i komunistycz­
nego. zadań nakreślonych 
przez VII Zjazd PZPR i XXV 
Zjazd KPZR.

Rozmowa przebiegła w ser­
decznej. partyjnej atmosferze.

W tym samym dniu Piotr 
Jaroszewicz udał się w drogę 
powrotną do kraju. (PAP)

Konsultacyjna narada w Warszawie

Rozszerzenie działalności
Czerwonego Krzyża

Z udziałem członków kierownictw organizacji Czerwone- 
W Krzyża z Bułgarii, CSRS, KRL-D, NRD, Polski, Rumu­
nii, Węgier, Wietnamu i ZSRR 27 bm. w Warszawie konty- 
naowano naradę konsultacyjną kierownictw stowarzyszeń 
Cierwonego Krzyża krajów socjalistycznych.
Zasadniczym tematem dru- 

Sego dnia obrad były proble- 
dotyczące rewaluacji roli 

Czerwonego Krzyża we współ- 
Kesnym świec i e.

Uczestnicy warszawskiej 
konferencji, podkreślali, że 
działalność Czerwonego Krzy- 
28 należy wzbogacać o prace 
wiązane z ochroną zdrowia i 
naturalnego środowiska czło- 
*!eka, gdyż problemy te wy- 
•jają się obecnie na czoło 

spraw wymagających komplek 
^ego międzynarodowego 
^Podziałania.

Poznań, piątek 28 maja 1976

HENRYK JABŁOŃSKI W POZNANIU

Cena 50 gr 
• Wyd. A

Spotkania z tradycję
i współczesnymi osiągnięciami

Od wczoraj przebywa w Poznaniu członek Biura Politycz­
nego KC PZPR, przewodniczący Rady Państwa PRL, prze­
wodniczący Ogólnopolskiego Komitetu Frontu Jedności Na­
rodu — Henryk Jabłoński, Towarzyszy mu sekretarz OK 
FJN — Witold Jarosiński. Wraz z gospodarzami wojewódz­
twa poznańskiego — I sekretarzem KW PZPR — Jerzym 
Zasadą, wojewodą Stanisławem Cozasiem i prezydentem Po 
znania — Władysławem Slebodą oraz przewodniczącym 
WK FJN — Franciszkiem Szczerbalem, dostojny gość za­
poznał się z formami pracy i inicjatywami podejmowany­
mi przez Wojewódzką Radę Narodową, Urząd Wojewódzki 
ogniwa FJN, samorządy mieszkańców. Zwiedził też teren 
Parkn Przyjaźni i Braterstwa na Cytadeli, osiedle Rataje, 
odwiedził załogę Poznańskiej Fabryki Maszyn Żniwnych.
Swój pobyt na Ziemi Po­

znańskiej Przewodniczący Ra­
dy Państwa rozpoczął od zło­
żenia wieńca z biało-czerwo­
nych kwiatów u stóp pomnika 
bohaterów Armii Radzieckiej 
na Cytadeli. Uroczysta ceremo 
nia, z udziałem komoanii ho­
norowej i orkiestry Wojsk Lot 
niczych, delegacji organizacji 
społecznych j młodzieżowych, 
była symbolem pamięci o 
tych, którzy padli w walkach 
o wyzwolenie Poznania i Wiel 
kopolski.

Spod obelisku Henryk Ja­

skiej narady o przygotowa­
niach do europejskiego semi­
narium w sprawie rozpow­
szechniania znajomości mię­
dzynarodowego prawa hu­
manitarnego (konwencji ge­
newskich z 1949 r. o ochronie 
ofiar wojny) i zasad działania 
Czerwonego Krzyża. W semi­
narium, które PCK zamierza 
zorganizować w pierwszej po­
łowie 1977 r. w Warszawie, wez 
mą udział stowarzyszenia Czer 
wonego Krzyża krajów euro­
pejskich oraz USA i Kanady.

PAP 

błoński i towarzyszące mu oso 
by udali się do Muzeum Wy­
zwolenia Poznania. Przy porno 
cy aparatury światło-dźwięk 
ukazane zostały historia pół- 
torawiekowych wyzwoleń­
czych zmagań ludu wielkopol­
skiego z pruskim zaborcą oraz 
udział poznaniaków w ostatecz 
nym szturmie wojsk radziec­
kich na forty Cytadeli w 1945 
roku. Przewodniczący Rady 
Państwa złożył wiązankę kwia 
tów pod tablicą ku czci 96 po­
ległych „cytadelowców”, a na­
stępnie wpisał do księgi pa­
miątkowej:

„Wyrazy najgłębszego hołdu 
dla bohaterskiej postawy po 
znaniaków i Armii Wyzwo 
licielki reprezentującej naj 
szczytniejsze ideały internacjo 
nalizmu proletariackiego”.

H. Jabłoński odbył też krót­
ką przejażdżkę, oglądając po­
szczególne obiekty Parku Przy 
jaźni i Braterstwa, po czym 
zwiedził Harcerski Dom Kul­
tury staromiejskiego hufca 
ZHP.

Kolejnym punktem progra­
mu było spotkanie z Pre­
zydium Wojewódzkiej Rady 
Narodowej i kierownictwem 
WK FJN. W toku spotkania 
informacje o podejmowanych 
działaniach i inicjatywach spo 
łeczno-gospodarczych w reali­
zacji uchwał VII Zjazdu 
PZPR, o przejawach i rezulta 
tach zaangażowania aktywu 
FJN, samorządów mieszkań­
ców, organizacji społecznych 
skupionych wokół FJN, zło­
żyli Stanisław Cozaś, Franci­
szek Szczerbal i Bogusław Pa­
wlaczyk.

Głos zabrał również H. Ja­
błoński, poświęcając swoje 

wystąpienie sprawie rozwoju 
i pogłębienia demokracji socja 
listycznej, potrzebie coraz 
większego uczestnictwa insty­
tucji samorządowych we 
współzarządzaniu, integracji

działań poszczególnych orga­
nizacji społeczno-politycznych 
i samorządowych. Program i 
działania partii — podkreślił 
— muszą być wspierane przez 
wszystkie siły społeczne wcho 
dzące w skład Frontu Jedno 
ści Narodu. Nawiązując do zło 
żonych informacji, wyraził 
uznanie dla inicjatyw i za­
angażowania władz wojewódz 
kich i szerokiego aktywu 
działaczy społeczno-samorzą- 
dowych skupionych w ogni­
wach FJN.

Do słów tych nawiązał prze 
wodniczący W RN — Jerzy Za 
sada, stwierdzając, że główna 
uwaga działalności partyjnej, 
rad narodowych, FJN, ogniw 
samorządowych skierowana 
będzie na osiąganie coraz wyż 
szej kultury techniczno-pro

Dokończenie na sir 2

Na zakończenie obrad prze- 
woaniczący rady, przedstawi­
ciel Francji, ambasador Louis 
de Guiringaud złożył, w imię 
niu rady oświadczenie wyra­
żające niepokój z powodu 
wzrostu napięcia na tych zie 
miach oraz sytuacji, w jakiej 
znajduje się ludność arabska, 
bęcąca przedmiotem szykan i 
dyskryminacji ze stron> izra­
elskich władz okupacyjnych.

Rada Bezpieczeństwa ONZ 
wezwała okupacyjne władze 
izraelskie do ścisłego prze­
strzegania postanowień czwar 
tej Konwencji Genewskiej o 
ochronie osób wojskowych i 
cywilnych podczas wojny 
oraz powstrzymania się od 
wszelkich działań stanowią­
cych pogwałcenie tej konwen­
cji.

Posunięcia rządu izraelskie 
go — stwierdza oświadczenie

Delegacja

Przewodniczący Rady Państwa 
Henryk Jabłoński podczas roz­
mowy z frezerem PFMŻ Jerzym

Grabłszewskim.
Fot. — H. Kanwa

Sejmu PRL
przebywa w Brazylii
Delegacja Sejmu PRL kon­

tynuuje wizytę w Brazylii. Pol 
scy parlamentarzyści przepro­
wadzili tu wiele rozmów, któ­
rych tematem był przede wszy 
stkim dalszy rozwój stosun­
ków gospodarczych i wymiany 
handlowej między obu kraja-- 
mi. (PAP) 

przewodniczącego Rady Bez­
pieczeństwa ONZ stanowią 
przeszkodę na drodze dc usta 
nowńenia pokoju na Bliskim 
Wschodzie. Przewodniczący 
rady oznajmił, iż Rada Bez­
pieczeństwa ONZ będzie nadal 
z uwagą śledzić rozwój wy­
darzeń na okupowanych zie­
miach arabskich.

Przedstawiciel USA, amba­
sador William Scranton o- 
świadczył. i\ nie podziela po­
glądów zawartych w oświad­
czeniu. złożonym przez prze­
wodniczącego Rady Bezpie- 
czeństwa - ONZ.

W czwartek sekretarz gene­
ralny ONZ Kurt Waldheim 
przekazał Radzie Bezpieczeń­
stwa ONZ kolejny raport o 
sytuacji na Bliskim Wscho­
dzie w sektorze izraelsko-sy­
ryjskim i wykonaniu przez si­
ły ONZ mandatu Rady Bez­
pieczeństwa. Mandat wygasa 
31 maja br.

Waldheim poinformował Ra­
dę Bezpieczeństwa o pozytyw­
nej decyzji prezydenta Syrii 
w sprawie przedłużenia man­
datu sił ONZ w sektorze izrad 
sko-syryjskim na okres następ 
nych 6 miesięcy oraz o zgo­
dzie rządu izraelskiego na prze 
dłużenie tego mandatu. (PAP)

Nie ustają wysiłki 
w celu przywrócenia 

pokoju w Libanie
Sekretarz generalny Ligi 

Arabskiej, Mahmud Riad za­
proponował w czwartek ry­
chłe zwołanie przedstawicieli 
państw arabskich w celu prze 
dyskutowania problemów zwią 
zanych z sytuacją w Libanie i 
położenia kresu wojnie domo­
wej w tym kraju. Jak poin­
formował funkcjonariusz ligi 
Riad przesłał do libańskiego 
prezydenta — elekta, Eliasa 
Sarkisa, telegram z prośbą o 
zaakceptowanie przez Liban 
tej propozycji.

Przewodniczący Komitetu 
Wykonawczego Organizacji 
Wyzwolenia Palestyny Jaser 
Arafat przybył w czwartek z 
krótką wizytą do Kairu. W 
czasie kilkugodzinnego poby­
tu w Kairze Arafat przepro­
wadził rozmowy z przywódca­
mi egipskimi na temat próbie 
mu palestyńskiego oraz kryzy­
su libańskiego.

•
W czwartek została zastrze­

lona we własnym domu w Bej 
rucie siostra przywódcy lewi­
cy libańskiej. Kamala Dżum- 
blatta. Dwie jej córki zostały 
ranne. Jest j.o drugi w ciągu 
ostatnich trzech dni zamach 
ńa osobistości polityczne w Li 
banie. (PAP)

^edstawiciele Polskiego 
^srwonego Krzyża poinformo 

8,1 uczestników warszaw-

biur projektowych
od^?TrZ^^e Ministrów 
n, '0 się wręczenie dorocz- 
sjC,na£ród ministra admini- 

^^^arki terenowej 
w. r°i,ny środowiska przyzna- 
cia ‘- za wybitne osiągnię- 

w przestrzennym 
ochr miast i wsi,
rten?"16 środowiska oraz w 
^OJU techniki.

naRroł?y zdobyli m. in.: 
z B*ura Planowania 

Pha zapnnego w Poznaniu za 
a«go i u sP°óarowania przestrzeń 
•U P<>7n?n^epc,ie rozbudowy mia 
^kład nia; Jest 10 wzorcowy 
n** nain Praktycznego zastosowa 
*kiej osiągnięć pol-
*i«ta tr?r urhanistycznej i za- 
*7 Piasta / koncepcje rozbudo- 
""truj,, a°.roku 1990. Plan kon 
wjkOrzvs»yy®lłki inwestorów na 
w°ju miast kierunku roz-
Sl* tenn« a' chroniac jednocześ- 
,®’JHic2eę0?ra,Ory środowiska przy

z_ Biura Projektów 
"Jniu a Komunalnego w Po

*Hotu zrealizowany projekt
l^niu n°dn.ie?° trasy E-8 w 
n,5anizajj wyrćżniajacy sie dobra 
*'Vań ą ruchu i walorami roz- 

‘tlrb!'ektoniczno-prze- ych- (pAP)

Narada w KC KPZR
W dniach 25—27 bm. odbyła sMę 

w KC KPZR narada przedstawi­
cieli radzieckich placówek zagra 
nicznych wspólnie z kierownika­
mi szeregu wydziałów KC KPZR, 
centralnych organów prasy, radia 
i telewizji oraz agencji praso­
wych. Na naradzie wszechstron­
nie omówiono zagadnienia zwią­
zane z dalszą aktywizacją propa­
gowania uchwał XXV Zjazdu KC 
KPZR w dziedzinie polityki we­
wnętrznej i zagranicznej.

Współpraca ZSRR z Mongolią
W czwartek podpisano w Mo­

skwie porozumienie między rzą­
dami ZSRR i Mongolskiej Repu­
bliki Ludowej w sprawie współ­
pracy gospodarczej w latach 

1976—1980 Podpisano także poro­
zumienie o wymianie towarowej 
i płatnościach między obu kra­
jami w latach 197(5—1980. Prze­
widuje ono znaczny wzrost wza­
jemnych dostaw towarów w bie 
żącym pięcioleciu.

Przed XVII Zjazdem MPL-R
Z okazji zbliżającego się XVII 

Zjazdu Mongolskiej Partii Ludo­
wo Rewolucyjnej, 27 bm. w amba 

sadzie MRL w Warszawie odbyło 
się spotkanie, w czasie którego 
ambasador J. Banzar poinformo­
wał o niektórych najważniejszych 
problemach związanych z rozwo­
jem socjalistycznej Mongolii. W 
okresie międzyzjazdowym — 
stwierdził .1. Banzar — znacznie 
wzrósł materialny i kulturalny po 
ziom życia mongolskiego narodu. 
Było to m. in. efektem wzrostu 
produkcji przemysłowej o 55 proc, 
i rolnej o 26 proc.

Usuwanie szkód kataklizmu
W rejonach radzieckiej Azji 

Środkowej, które 17 maja br. na­
wiedziło silne trzęsienie ziemi, 
trwają intensywne prace przy lik 
widacji powstałych szkód materiał 
nych. Wszechstronną pomoc mie­
szkańcom tych obszarów zapewni 
ły władze partyjne i państwowe 
ZSRR i republik związkowych. W 
najbardziej zniszczonym 13-tysięcz 
nym miasteczku Gazli, położonym 
w pustynnych stepach Uzbek:sta- 
nu, wzniesiono już wiele zastęp­
czych domów mieszkalnych.

Protesty w Grecji
Przedstawiony parlamentowi przez 
rząd projekt nowej ustawy straj­
kowej, ograniczającej znacznie pra 
wa ludzi pracy, nadal wywołuje w 
Grecji żywe protesty. W środę po 
'południu rozpoczął się 24-godzinny 
strajk protestacyjny członków 

związku zawodowego pracowni­
ków prasy (redaktorów dzienni­
ków, drukarzy, sprzedawców ga­
zet). Po wtorkowych zamieszkach 
w Atenach, spowodowanych inter 
wencją policji, która usiłowała roz 
prószyć protestujących przeciwko 
nowej ustawie, aresztowano około 
190 osób. W środę policja zwolni­
ła część zatrzymanych, pozosta­
łych 37 stanie przed sądem.

Sesja CENTO
W Londynie zakończyła się se­

sja Rady Ministrów Organizacji 
Paktu Centralnego (CENTO), w 
której wzięli udział przedstawicie 
le Turcji, Iranu, Pakistanu, Wiel­
kiej Brytanii i Stanów Zjednoczo 
nych. Opublikowano komunikat, 
który stwierdza, że bezpieczeń­
stwo w rejonie objętym działalno 
ścią CENTO stanowi ważny ele­
ment bezpieczeństwa w Europie. 
Komunikat podkreśla ponadto, że 
przedłużanie się konfliktu na Blis 
kim Wschodzie stanowi poważne 
zagrożenie dla pokoju na świecie.

Rozmowy w sprawie Cypru
W Nikozji rozpoczęły się w 

czwartek — pierwsze od ponad 3 
miesięcy — rozmowy między 
przedstawicielami greckiej i ture­
ckiej ludności Cypru. Spotkaniu 
przewodniczy specjalny przedsta­
wiciel ONZ na Cyprze P. de Cu- 
ellar. Negocjatorzy grecki i ture­

cki powiedzieli dziennikarzom, że 
rozmowy dotyczą wyłącznie pro­
blemów humanitarnych.

Zamachy w Porto
W dzielnicy robotniczej w Por­

to dokonano dwóch zamachów 
bombowych na domy działaczy par 
tił komunistycznej. Budynki zosta 
ły uszkodzone, zniszczony został 
samochód zaparkowany w pobliżu 
jednego z nich.

Powódź na Luzonie
W krytycznej sytuacji znajdują ’ 

się mieszkańcy największej wyspy 
filipińskiej Luzon nawiedzonej 
powodzią, którą spowodował kilka 
dni temu szalejący w tym rejonie 
Pacyfiku tajfun „Olga”, z ostat­
nich doniesień wynika, że ok. 100 
osób poniosło śmierć, a los wielu 
ludzi nie jest znany. Do chwili o- 
becnej ewakuowano z zagrożonych 
miejsc ok. 200 000 mieszkańców. 
Trwa akcja pomocy, powodzia­
nom dostarcza się żywność i o- 
dzież.

Kolejne śledztwo 
w sprawie zabójstwa 1

J. Kennedyego?
Senacka Komisja d.s. Wy­

wiadu, która przeprowadziła 
dochodzenia w sprawie działał 
noścj amerykańskich organów 
wywiadowczych i policyjnych,. ; 
podjęła w czwartek decyzję, t 
iż opublikuje raport dotyczą- I 
cy okoliczności zabójstwa pre­
zydenta Johna Kennedy’ego. 
Członkowie komisji oświadczy 
li, że nie mają wątpliwości, iż 1 
spraWcą zbrodni w Dallas był 1 
Lee Harvey Oswald. Uważają 
jednak, że nie zostały w pełni 
wyjaśnione motywy, którymi 
kierował się zabójca.

Raport ma zawierać zarzuty 
pod adresem Centralnej Agen : 
cji Wywiadowczej i Federal- : 
nego Biura Śledczego, że ich 
przedstawiciele zataili istot- . 
ne szczegóły zamachu przed 
komisją Warrena, która prowa ‘ 
dziła w tej sprawie śledztwo. ' 
W tej sytuacji raport komisji 
Warrena zawiera wiele punk­
tów niejasnych i, zdaniem ko ’ 
misji senackiej, powstanie za­
pewne konieczność przeprowa । 
dzenia nowych szczegółowych 
dochodzeń, dotyczących oko­
liczności zbrodni w Dallas.



kronika

AGROKOMPLEKS 
ŻYWNOŚCIOWY

NA MIĘDZYNARODOWYM 
SYMPOZJUM

Od 24 do 28 bm. odbywało się w 
Kombinacie państwowych Gospo­
darstw Ogrodniczych Naramowice 
międzynarodowe sympozjum na 
temat agrokompleksu gospodarki 
żywnościowej w krajach socjalisty 
cznych. Uczestniczą w nim przedsta 
wiciele: Bułgarii, Jugosławii, NRD, 
Polski, Węgier i ZSRR — członko 
wie międzynarodowej grupy robo 
czej d.s. rolnictwa w krajach roz 
■winiętych, działających w ramach 
komisji wielostronnej współpracy 
akademii nauk krajów socjalistycz 
nych. Naukowcy zajmowali się pod 
czas obrad sprawami rozwoju roi 
nictwa, za opatrzeń Ta rolnictwa w 
środki produkcji, przetwórstwa roi 
no-spoźywczego i dystrybucji pro 
duktó-w pochodzenia rolniczego. 
Dzień wczorajszy wykorzystano na 
zwiedzenie Kombinatu PGR Manie 
czki, Centralnego Ośrodka Bada­
nia Odmian Roślin Uprawnych w 
Słupi Wielkiej i Muzeum Rolnic­
twa w Szreniawie, (emp)

SPOTKANIE DZIAŁACZY 
KULTURY

Z okazji Dnia Działacza Kultu­
ry Wojewódzka Rada Związków 
Zawodowych w Poznaniu zorga­
nizowała wczoraj spotkanie związ 
kowego aktywu kulturalnego. Na 
spotkaniu, na którym obecni by­
li przedstawiciele władz kultural 
nych miasta Poznania i wojewódz
twa poznańskiego, m- m
osobom wręczono Odznaki Zasłu­
żonego Działacza Kultury. Ogło­
szono także wyniki konkursu 
„Sport w sztuce”, organizowanego 
w ramach Przeglądu Aktywności 
Łudzi Pracy „Człowiek — Praca 
— Twórczość”. Na konkurs wpły 
nęły 93 prace. Siedmiu twórców 
wyróżniono nagrodami. 49 prac 
zakwalifikowano na ogólnopolską 
wystawę do Katowic oraz na wy 
stawę wojewódzką w Poznaniu.

(bran)
DOROBEK MŁODYCH 
RACJONALIZATORÓW

Wczoraj, w Zakładach Napraw­
czych Taboru Kolejowego w Po- 
znania. w obecności przedstawi­
cieli władz partyjnych i admini­
stracyjnych dokonano podsumo­
wania wyników Turnieju Mło­
dych Mistrzów Techniki w wo­
jewództwie poznańskim. Młodzi 
wynalazcy i racjonalizatorzy 
przedstawili w ubiegłym roku pro 
jekty. których wdrożenie do pro 
dnkcji przyniesie 30 milionów zło
tych oszczędności. Laureatom
TMMT wręczono wczoraj medale 
j dyplomy, otwarto równiej wy­
stawę ich osiągnięć, łaski

KONFERENCJA NAUKOWCÓW 
I TECHNIKÓW

W Błażajewku koło Kórnika od 
bywa się VII ogólnopolskie sym- 
pozjnm nt. „Drgania w układach 
fizycznych”. Organizatorami spot­
kania są: oddział poznański Pol­
skiego Towarzystwa Mechaniki Te 
oretycznej i Stosowanej oraz In­
stytutu Mechaniki Technicznej Po 
litechniki Poznańskiej. Udział w 
nim bierze ponad 120 uczestników 
— pracowników naukowych i in- 
żynleryjno-badawczyeh wyższych u- 
czełni, instytutów naukowych 
PAN oraz instytutów resortowych 
z całego kraju. Zgłoszono ponad 
70 referatów. Tematyka obejmuje 
zarówno wyniki badań podstawo­
wych o charakterze poznawczym 
jak i zagadnienia o bezpośrednim 
zastosowaniu praktycznym, (na)

Umowa między rządami Polski i ZSRR

Rozwój sieci komunikacyjnej 
dla potrzeb Huty „Katowice"

27 bm. podpisano w Moskwie umowę między rządami PRL I 
ZSRR o współpracy gospodarc zej i technicznej w budowie li­
nii kolejowej od granicy polsko-radzieckiej w rejonie Hrubie­
szowa do Huty „Katowice”. Zasady porozumienia zostały usta­
lone przez komisje planowania obu krajów w ramach ko­
ordynacji planów na lata 197 6—80.
Jak wynika z treści umo­

wy, rządy Polski i ZSRR, kie 
rując się stosunkami przyjaź­
ni i braterskiej pomocy wza­
jemnej, w interesie dalszego 
rozwoju dwustronnej współ­
pracy, a konkretnie dla uspraw 
nienia przewozów rudy żela­
za z ZSRR do Polski i towa­
rów eksportowanych przez 
Polskę do Związku Radziec­
kiego, postanowiły współpraco 
wać w budowie linii kolejo­
wej z rejonu Hrubieszowa do 
Huty „Katowice”. W ramach 
tej współpracy przedsiębior­
stwa radzieckie zapewnią czę­
ściowe pokrycie potrzeb sprzę 
towych i materiałowych zwią

zanych z nową linią, dostarcza 
jąc Polsce w latach 1976—79 
specjalistyczne maszyny budo 
wlane, urządzenia i tabor kole 
jowy wraz z częściami zamień 
nymi oraz materiały potrzeb­
ne do budowy nowej linii. Spe 
cjaliści radzieccy udzielą pol­
skim przedsiębiorstwom konsul 
tacji przy wykonywaniu prac 
projektowych i budowlanych, 
a specjaliści polscy odbędą w 
Związku Radzieckim przeszko 
lenie techniczne. Strona radzie 
cka własnymi siłami i środ­
kami zbuduje most kolejowy 
na Bugu, a koszty tego przed­
sięwzięcia zostaną pokryte 
przez obie strony po połowie.

Ministerstwa Komunikacji 
obu krajów zawrą porozumie

W związku z tym, w strefie 
siadującej z rejonem Śląska,

są- 
już

obecnie realizowana jest budowa 
nowego systemu połączeń kolejo­
wych oraz specjalnej stacji dla o- 
bslugi Huty „Katowice”.

27 bm. brygady „Mostosta­
lu” Kraków zameldowały o za 
montowaniu środkowych przę­
seł nośnicy głównej łączącej 
narn-iarownię wsadu z wiel­
kim piecem. Wykonanie tego 
zadania wymagało rozwiąza­
nia wielu skomplikowanych 
problemów technicznych. Na 
wysokość 40 i 55 metrów trze­
ba było podnieść dwa przęsła, 
z których każde mierzyło 83 
m długości i ważyło 164 tony.

Wszystkie prace związane z 
po-dn ies i e n i ern i z amon to-w a - 
niem obydwu przęseł przebie­
gały sprawnie i szybko. Ucze­
stniczyło w nich w sumie ok. 
50 fachowców „Mostostalu”.

PAP

Na polach Wielkopolski

Deszcze poprawiły
wegetację roślin

Ostatnie deszcze poprawiły znacznie wegetację 
mych i jarych na polach Wielkopolski.
W tym tygodniu wykłosiło 

się żyto, co prawda z opóźnie­
niem prawie dwutygodnio­
wym, bo normalnie dzieje się 
to w połowie maja. Pięknie 
kwitną rzepaki, których stan 
wyraźnie się po deszczach po­
prawił. W Wielkopolsce trwa­
ją prace przy przeryw7ce bura­
ków cukrowych i obradlaniu 
ziemniaków.

W woj. poznańskim rozpo-
czynają się sianokosy, 
trzeba przeprowadzić na 
ha. 20 000 ha pastwisk 
znacza się na wypasy

które
48 000
prze- 

bydła,
w tym sporo systemem kwa­
terowym. Podobnie jak w in­
nych województwach Wielko­
polski trwają również przeglą
dy gmin, mające 
krywanie rezerw 
waniu ziemią i 
rolnictwa, (emp)*

na celu wy- 
w gospodaro 
aktywizację

zbiorze żyta poplonowegę 
dzeniu ziemniaków ( • ’ 
kukurydzy, przystępuje S 
prac . pielęgnacyjnych f 
rakach, ziemniakach', a [5 
do ochrony roślin jarych 
chwastami. Pewnemu pro­
mowaniu na skutek obfi-J 
deszczów na początku ty^ 
nia uległy prace przy siaRX 
sach. Kaliskie ma do ' 
trawy z około 52 000 ha, z 
go na siano zamierza przez? 
czyć się trawy z 48 000 ha . 
sianokiszonki — z 2 300 ha ' 
susz — z 900 ha.

Podczas trwających obeo 
przeglądów gmin i wsi 
ły kontrolne interesują £ 
oprócz zagospodarowania zif 
mi. także przygotowaniami 
małych żniw sprzętu, ma^/ 
nów i sieci handlowo-usW 
wej GS.

USA odmówiły wiz 
związkowcom ZSRR
Rzecznik Departamentu Sta 

nu oznajmił na konferencji 
prasowej, że władze amerykań 
skie odmówiły przyznania wiz 
wjazdowych radzieckiej dele­
gacji związkowej, która przy­
być miała do USA na zapro­
szenie organizacji związko­
wych zachodniego wybrzeża 
USA.

Obecni na sali koresponden 
ci zwrócili uwagę rzecznika na 
fakt, że decyzja ta jest sprze­
czna z duchem aktu końcowe­
go Konferencji Bezpieczeń­
stwa i Współpracy w Europie, 
zwłaszcza z postanowieniami 
tego dokumentu dotyczącymi 
rozwoju kontaktów między 
narodami uczestniczącymi w 
konferencji państw.

Usiłując wyjaśnić stanowis­
ko władz, rzecznik powołał się 
na to, że zgodę na wydanie wiz 
delegacji radzieckiej może wy 
razić Ministerstwo Sprawiedli­
wości, po uzyskaniu rekomen­
dacji Departamentu Stanu. 
Stwierdził on jednak, że de­
partament odmówił udzielenia 
takiej rekomendacji i dodał, 
że kierownictwo centrali związ 
kowej AFL-CIO, na czele z 
George Meanym, występuje 
przeciwko wszelkich kontak­
tom ze związkami zawodowy­
mi państw socjalistycznych.

PAP

nie o otwarciu — dla 
ruchu towarowego — 
granicznego przejścia 
wego Hrubieszów — 
mierz Wołyński.

potrzeb 
nowego 
kolejo- 

Włodzi-

Wzrost produkcji polskiego hut­
nictwa, opierający się na budowie 
i uruchomieniu Huty „Katowice” 
oraz na rozbudowie lub moderni­
zacji istniejących zakładów, wy­
maga zapewnienia odpowiednich 
połączeń, umożliwiających spraw­
ny dowóz koleją rudy i innyeh su 
rowców, niezbędnych do produkcji 
wyrobów hutniczych. Szczegółowe 
badania wykazały, że wobec prze­
widywanego dalszego wzrostu prze 
wozów towarów masowych (np. 
dostawy samej rudy z ZSRR uleg 
ną do 1996 r. prawie podwojeniu) 
istniejąca sieć PKP nie gwarantu 
je wymaganej zdolności przewozo 
wej i sprawności transportu kole 
jowego.

Przed wyborami w Portugalii

W Kaliskiem po zakończe­
niu podstawowych prac przy

Henryk Jabłoński w Poznaniu
Dokończenie ze sir. I 

dukcyjnej, na uzyskiwanie 
możliwie najwyższych plonów 
z każdego hektara ziemi, na 
krzewienie wysokiej kultury 
współżycia społecznego, wresz 
cie na kształtowanie patrio­
tycznych postaw dzieci i mło­
dzieży oraz całego społeczeń­
stwa.

Kolejnym etapem wizyty 
była Poznańska Fabryka Ma­
szyn Żniwnych, gdzie zapo­
znano się z pracą poszczegól-

wawcy podejmowali gości śpię 
wem i muzyką, ukazując for 
my i wyniki pracy szkoły, za­
sługującej na prawdziwe mia 
no współczesnej szkoły środo 
wiskowej. (fb)

Nowa moneta

*
Woj. konińskie rozpę^ 

również sianokosy, do' zbi^ 
są trawy z 4.3 480 ha, z cze^ 
część przeznaczy się na sian^ 
kiszonki i kiszonki. Niestety 
na skutek opóźnień w wegeU 
cji żyta po-plonowego, tylko t 
50 proc, wykonano plan ki­
szenia zielonej masy, co mia. 
ło z kolei wpływ na zmnie> 
nie się obszaru zasiewu kuku­
rydzy, zajmującej miejsce pj 
życie poplonowym. Wykłoszi)- 
ne żyto pozostawiono na ziar­
no. (em.p)

nych wydziałów obróbki
mechanicznej, odlewni i mon 
tażu. Henryk Jabłoński za­
trzymywał się przy stanowi-
skach roboczych frezera

Społeczne współdziałanie

R. Eanes zgłosił 
swoją kandydaturę

Gen. Ramalho Eanes zło­
żył w środę w portugalskim 
Sądzie Najwyższym listę 15 
tys. podpisów obywateli po­
pierających jego kandydaturę 
nń stanowisko szefa państwa.

Eanes oficjalnie zadeklaro­
wał chęć ubiegania się o fotel 
prezydencki. Generał, który 
sprawuje obecnie funkcję szefa 
sztabu generalnego armii lądo 
wej, wyraził nadzieję na swe 
zwycięstwo w wyborach i oś- 
•wiadczył, że gdyby mu się to 
•nie udało, wówczas pozostałby

w sprawach socjalno-bytowych
na zajmowanym 
w armii.

Oczekuje się, że 
mier Pinheiro de

stanowisku

W Urzędzie Wojewódzkim w Poznaniu odbyło się wczo­
raj wyjazdowe plenarne posiedzenie Zarządu Głównego 
Polskiego Związku Emerytów, Rencistów i Inwalidów. Ucze­
stniczyli w nim także przed stawiciele władz politycznych 
i administracyjnych oraz org anizacji społecznych.
Głównym tematem obrad 

były sprawy organizacyjne i 
socjalno- - bytowe związku. 
Sprawozdanie z działalności 
prezydium za okres od poło­
wy grudnia 1975 r. do 26 bm. 
przedstawił przewodniczący
ZG Ferdynand Herok. W
ciągu minionych kilku miesię 
cy władze Zarządu Główne­
go poczyniły skutedlne stara 
nia m. in. o zwiększenie licz­
by skierowań do sanatoriów 
i na wczasy profilaktyczne.

Z problemami socjalno-bytowy­
mi Zarządu Oddziału Wojewódz­
kiego Związku w Poznaniu zapo­
znał obecnych jego przewodniczą 
cy Stanisław Jurago. Poznański 
oddział zrzesza w swych * szere­
gach około 45 C00 członków z Wiel

Zachmurzenie duże z większy­
mi przejaśnieniami j nrzelctnymi 
opadami. Lokalnie burze. Tempe­
ratura maksymalna od 15 do 20 
st. Tylko nad samym morzem oko 
ło 10 st Wiatry słabe i umiarko 
wane z kierunków zachodnich.

□ EDDA

major 
v alho, 
rzają 
sko

obecny pre
Azevedo i

Otelo Saraiva de Ca<r- 
którzy również zamie- 

ubiegać się o stanowi- 
prezydenta, o-ficjalnie

Jerzego Grabiszewskiego, rdze 
niarki Marii Grzegorczyk, Sta 
nisława Niemira, wymieniając 
uwagi, pytając o warunki pra 
cy. Obejrzał również wysta­
wione maszyny produkowane 
przez zakład: kosiarko-siecz- 
karki do zbioru zielonek ©raz 
kombajny do sprzęgu traw i 
kukurydzy, przeznaczonych 
do kiszenia i na susz.

Trasa wizyty wiodła na­
stępnie przez Osiedle Jagielloń 
skie na Ratajach. Przewod­
niczący Rada Państwa zwie­
dził nową pływalnię, a na­
stępnie odwiedził Osiedlowy 
Dom Kultury „Jagiellonka”, 
gdzie zapoznał się z formami 
i efektami działania samorzą­
du osiedlowego i spółdzielcze 
go. Tętniący życiem dom kul­
tury, rozśpiewana i roztańczo 
na dziatwa i młodzież (za­
improwizowane pokazy chóru 
harcerskiego i baletu), ekspo­
zycje plastyczne — wszystko 
to przekonuje o tym, że na

200-złotowa z okazji 
XXI IgrzyskOłimpijskich

Zgcdnie z zarządzeniem Mi 
nistra Finansów ukaże się 
nowa, srebrna moneta 200- 
złotowa. Jej emisja związana 
jest ze zbliżającymi się XXI 
Igrzyskami Olimpijskimi.

Strona główna monety bę­
dzie ozdobiona wizerunkiem 
orła, po bokach którego znaj-
dzie się napis 1976. Pod
orłem umieszczone będzie 
oznaczenie wartości — 200 ZŁ 
zaś wokół wizerunku napis: 
POLSKA RZECZPOSPOLITA 
LUDOWA.

Na stronie odwrotnej głów 
ny motyw stanowić będzie pa 
lący się znicz, a na tle pło­
mieni pięć kółek olimpijskich. 
Wokół napis: IGRZYSKA 
XXI OLIMPIADY, (c)

Rezolucja WłPK

nagrcdy, dyplomy wyróż-
nienia (m. in. listy od Edwar-

W Leszczyńskiem skończy! 
się zbiór żyta peptonowego u 
zieloną paszę. Plon jest barda 
różny — od 150 do 400 kwia- 
tali zielonej masy z hektara 
Opóźniona tegoroczna wiosna 
z licznymi przymrozkami, sjw 
wodowała wymarznięcie prze­
szło połowy upraw perko. Ak 
z pozostałych 400 hektara 
leszczyńscy rolnicy zbierak, 
nawet po 400 q/ha zielonej nu 
sy. Rozpoczęły się także siano 
kosy. Porost traw łąkowych 
jest bardzo różny zależnie1 
od staranności pielęgnowani: 
i nawożenia użytków zieh 
nych. Najbardziej zaawanso­
wany w sianokosach jest Pal 
stwowy Ośrodek Hodowli Za­
rodowej w Osowej Sieni. Za- 
kończono siewy kukurydzy 
oraz sadzenie ziemniaków. K: 
kurydzą obsiano w Leszczyn- 
skiem 25000 ha o 5000 więcej 
niż w7 ubr. (tt)

Włochom potrzebny jest rząd
który wyprowadzi kraj z kryzysu

kopolski. Zasadniczym celem jego 
działania, jak również 41 oddzia­
łów miejskich i 133 kół jest za­
spokajanie podstawowych potrzeb 
członków, głównie ludzi starszych. 
W realizacji tych zadań sprzymie 
rizeńcami tej organizacji są m. in. 
władze służby zdrowia, Pólski 
Czerwony Krzyż oraz Polski Ko­
mitet Pomocy Społecznej. Dużą po 
moc okazują także niektóre za­
kłady pracy i instytucje, które 
wspierają związek finansowo. W 
zeszłym roku z różnych form wy 
poc-zynku, w tym także leczenia 
profilaktycznego skorzystało prze 
szło 6950 osób, a ponad 5650 otrzy 
mało konkretną pomoc w formie 
różnorodnych świadczeń.

W środę, w przeddzień ple­
narnego posiedzenia, I sekre 
tar z KW PZPR, przewodni­
czący WRN w Poznaniu — 
Jerzy Zasada przyjął przed­
stawicieli związku. Podczas 
spotkania F. Herok otrzymał 
Odznakę ..Za Zasługi w Roz­
woju Województwa Poznań­
skiego”. (a)

przedstawią swe kandydatu­
ry.

Obecny szef państwa gen. 
Francisco da Costa Gomes raz 
jeszcze potwierdził, iż abso­
lutnie nie zamierza ubiegać 
się o urząd prezydencki. Po­
informowała o tym prasa liz 
bońska^ Wybory prezydenckie 
w Portugalii odbędą się 28 
czerwca br.

* O godz. 14.25 na ul. Dzierżyń 
skiego w Poznaniu jadący moto­
rowerem 54-letoi A. K. próbując 
wyprzedzić samochód wpadł pod 
przejeżdżający tramwaj. Moto­
rowerzysta poniósł śmierć na miej 
scu.

S A. W. prowadząc samochód 
nie udzielił u zbiegu ulic Świer­
czewskiego i Przybyszewskiego, 
pierwszeństwa przejścia pieszym, 
w wyniku czego potrącił małżeń­
stwo z 16-miesięeznym dzieckiem 
Na szczęście obrażenia, jakie od­
nieśli poszkodowani, okazały się 
niegroźne, (t)

da Gierka Piotra Jaro-
szewicza) placówka ta zasługu 
je sobie codziennym działa­
niem. Również samorząd osie­
dlowy na Ratajach stanowi 
przykład funkcjonowania de­
mokracji socjalistycznej, łą­
czenia w spójną całość demo­
kracji przedstawicielskiej z 
bezpośrednim współudziałem 
obywateli w zarządzaniu.

Końcowym akcentem wczo­
rajszego programu wizyty 
Przewodniczącego Rady Pań­
stwa były odwiedziny w Szko 
le Podstawowej nr 20 im. Ste 
fana Batorego, której mło­
dzież harcerska i jej wycho-

Na posiedzeniu kierownictwa WłPK, w którym uczestni­
czyli sekretarze okręgowych federacji Włoskiej Partii K"' 
munistycznej, omówiono raport członka kierowniczych nr 
ganów WłPK, Gerardo Chiaro monie, na temat przebiegi

z
w

,Totek1 * płaci
zakładach Dużego Lotka

dnia 23 bm. stwierdzono: 
Losowanie I: 71 rozw. z 5 traf.

zwykł. — wygr. po ok. 26.508
4.978 rozw. z 4 traf. — wygr. po
379 21, 100.552 rozw. Z 3 traf. — 
wygr. po 25 zł.

Losowanie II: 91 rozw. z 5 traf. 
— wygr. po ok. 24.500 zł. 5.071 
rozw. z 4 traf. — wygr. po 6«2 zł.
92.062 rozw. z 3 traf. — wygr. po 
60 zł.

kampanii wyborczej.
W opublikowanej w czwar 

tek rezolucji kierownictwo 
WłPK stwierdza, że Włochy 
potrzebują rządu, który przy­
stąpiłby do rozwiązywania 
poważnych problemów wło­
skich mas pracujących, tj. 
spraw związanych z za.’ud- 
nieniem i podniesieniem po­
ziomu życia ludności zagwa­
rantowaniem porządku de­
mokratycznego i bezpieczeń­
stwa obywateli. Dla osiągnię­
cia tych celów, kcmiecznę jest 
umocnienie pozycji wszystkich 
sił lewicowych, a przede wszy 
stkim Włoskiej Partii Komu­
nistycznej.

W rezoliicji zawarta jest 
analiza prowadzonej obecnie 
we Włoszech kampanii wybór 
czej. Zwraca się uwagę, że 
propozycje programowe WłPK 
w sprawie osiągnięcia poro­
zumienia między wszystkimi 
siłami demokratycznymi, na-

rodowymi i antyfaszyst&W’■ 
m.i i utworzenia rządu zdo. • 
go do wyprowadzenia kraj u- 
krvzysu, znalazły szeroki 
dźwięk wśród społeczeństw- 
włoskiego i stały się Pu^ " 
wyjścia dla wszystkich 
skusji przedwyborczych-

Kierownictwo WłPK P^‘ 
ło surowej krytyce 
sko Partii Demokracji ; 
cijańskiej (PDC), którei • 
rownictwo usiłuje, 
wić w fałszywym świede 
gramowe założenia WłP^ 
sprowadzić kampanie •
cza do frontalnego 1 
między WłPK a PD^. f
ne próby, podkreśla s:? 
zolucji, zmierzają do te^°’ J 
ukryć fakt, że chrz€śc!?a.a(|' 
demokraci nie wysunę i . 
nvch poważnych 
w sprawie dalszego P ‘ 
wania państwem.
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komy żywnościowych rezerw

Pierwszy sukces Kwilcza
^cze na przed,wiosuiu 
T plac P^'uJ przypomina . wielkie 
Jwisko. by^

początki prac porząd- 
Brukowana płytami 

tatowymi droga urywała 
Jednak nagle i dalej trze- 

vło skakać po kamieniach 
b rzuconych w błocie. Dyrek 
^Spółdzielni Kółek Rolni- 
“Lh w Kwilczu (woj. poznań 
S Jerzy Araszkiewicz 
‘t;ał dokładnie zaprezento­
wać całe swoje gospodarstwo, 
Hóre objął niedawno.

To była prawdziwa re- 
-J^cja. Zostało zmienione 
Xnal ' całe kierownictwo

Odeszli w połowie ubie- 
dego r°ku dyrektar ’ 
zastępca. I to w porze naj­
bardziej nasilonych prac zmw 
Bvch, w połowie sierpnia. 
Myśleliśmy, że to koniec dzia 
łalności naszej SKR — mówi 
główna księgowa Janina Fiał 
kiewicz. .

Losy SKR zdawały się być 
u-tedy przesądzone. Bilans 
działalności finansowej na 1 
sierpnia ubr. wykazywał stra 
ty powyżej miliona złotych, 
przy kosztach w granicach 7 
min zł- Nie było w tym nic 
dziwnego, skoro na płace, pa­
liwo i smary oraz remonty i 
konserwację maszyn wydatko 
wano ponad 70 procent sum z 
upływów SKR. A rolnicy na­
rzekali na źle wykonane usłu 
gi, nieterminowość prac, czę­
ste awarie niedbale wyremon 
to-wanych maszyn. Co spryt­
niejsi za plecami kierowni­
ctwa SKR załatwiali sobie 
usługi połowę i transportowe 
bezpośrednio u traktorzystów. 
Ci zaś nie byli zbyt rygorysty 
cznie rozliczani z czasu pracy, 
ani pobranego paliwa. W 
bezholowiu organizacyjnym 
kwitły nieróbstwo i 
stwo.

— Jak można było

pijań-

do tego 
się. —dopuścić? dziwię

Miejscowe władze gminne po 
winny były 
wkroczyć. A 
rząd?

— Byłem 

w to wszystko 
co .na to . samo-

też tym wszy-
stkim zaskoczony — przyznał 
wiceprezes WZKR Andrzej 
Bendkowski. — Dlatego od­
byłem rozmowy zarówno z dy 
rekcją SKR, jak i samorządem 
oraz miejscowymi władzami. 
Stało się jasne, że został po­
pełniony błąd w obsadzie sta 
nowisk kierowniczych. Były 
dyrektor SKR żądaił zwolnie­
nia 80 procent traktorzystów, 
bo twierdził, że z nimi nie 
można pracować dobrze.

— I co, musiał ich pan wy 
mienić? — zwracam się do no 
wego dyrektora. — Od czego 

Transport Odrą

Największym przewoźnikiem w naszym kraju są w dalszym ciągu 
Polskie Koleje Państwowe. Jednak na początku tego roku Pre- 
^dium Rządu podjęło decyzję w sprawie rozwoju śródlądowego 
transportu wodnego w latach 1976—1980. W dokumencie tym 
ustala się transport wodny w roku 1980 na około 35—40 milio­
nów ton, w tym na Odrze 25 milionów ton. Duże nakłady inwes­
tycyjne służące temu celowi podzielone zostaną zarówno na mo- 
dernizację drogi wodnej, jak i portów rzecznych oraz samej flo- 
y. Na Odrze powstaną nowe jazy, rozpocznie się budowę nowej 

śluzy v/ Zwanowicach i przebudowę starej na Kanale Gliwickim, 
Przystąpi się także do budowy stopnia wodnego w Malczycach. 
Na przebudowę i modernizację Odry wyda się w najbliższych 
czterech latach 4 miliardy złotych. Przebuduje się także kilka 
Portów między innymi w Gliwicach, Ścinawie i Wrocławiu, uzupeł- 
w ni się również niezbędne wyposażenie portów.
w bieżącym roku barkami przewiezie się ponad 14 milionów ton 
Zdunku, w tym większość pierwszą arterią żeglugi śródlądowej 
~~ ®drą, po której transportuje się głównie węgiel ze Śląska do 
- portu w Świnoujściu.
rezentująmy zdjęcie fotoreportera CAF — Andrzeja Rybczyn- 

’kiego, który uczestniczył w plenerze fotograficznym, zorganizo- 
w*nym przez redakcję „Głosu Szczecińskiego”, a dotyczącym 

Odry na odcinku Koźle — Szczecin.

zaczął pan urzędowanie? Jakt 
był pierwszy dzień pracy na 
stanowisku dyrektora tej

— Tego dnia długo nie za­
pomnę. SKR miała fatalną 
opinię, załoga była „rozpusz­
czona” brakiem nadzoru. A ja 
miałem przecież właśnie z 
nimi pracbwać. odrabiać za­
niedbania. Obejrzałem całe 
gospodarstwo SKR... Ani tu 
urządzeń socjalnych dla Lało 
gi, ciasnota, brud, bałagan. 
No to zwołałem ich wszystkich. 
Powiedziałem co myślę o ta­
kiej robocie, czego od nich 
będę wymagał. Nie ukrywa­
łem, że przed SKR postawio­
no ultimatum: jeśli do końca 
roku wykonamy usługi za 
trzysta tysięcy złotych, aby 
zmniejszyć deficyt, t>o będzie 
dobrze. Jeśli nie — to SKR 
zostanie przekazana pod za­
rząd sąsiedniej spółdzielni w 
Chrzypsko, której dyrektor 
zastępczo pełnił obowiązki 
kierownicze podczas sierpnio 
wego bezkrólewia w Kwilczu.

— Czy zwalniałem ludzi z 
pracy? Otóż nie. podczas mo­
jego zarządzania zmieniło się 
4 traktorzystów na 32 zatrud 
nionych. Odeszli na gospodar­
stwa rodzicielskie. Owszem, 
zwolniłem kierownika MBM 
— za pijaństwo, trzech pra­
cowników dostało w tym roku 
nagany za nadużywanie alko 
holu. W sumie jednak załoga 
okazała się niezła. Wskazuje 
na to między innymi wynik 
finansowy działalności SKR 
na koniec 1975 roku. Nie tyl­
ko nadrobiliśmy te wymaca­
ne trzysta tysięcy, lecz wyko 
rzystując przyznaną nam z re 
zerwy WZKR sumę 400 000 
zł na remonty maszyn — do­
prowadziliśmy je do należy­
tego stanu jeszcze przed wy­
kopkami. Na koniec roku mie 
liśmy już 33 000 zł nadwyżki.

Generalne porządki w SKR, 
właściwa organizacja pracy 
zdziałały „cud”, który teraz 
stał się rzeczą normalną. Tak 
jak normalna jest, solidna 
praca na co dzień, termino­
wość, za którą chwalą teraz 
SKR rolnicy w gminie.

Słucham, jak dyrektor mówi 
o prostych posunięciach or­
ganizacyjnych, które zadecy­
dowały w dużej mierze o suk 
cesie:

— Moim zastępcą zastał 
Ryszard Nowak, absolwent 
Technikum Rolniczego, który 
przedtem pracował ze mną 
jako sekretarz Urzędu Gmin­
nego w Chrzypsku, gdzie by­
łem naczelnikiem. Zleciłem 
mu zarazem obowiązki kie­
rownika zakładu w Kwilczu, 
w związku z czym mieliśmy 

osaezędność jednego etatu kie 
rowniczego. W filii w Kurna- 
towicach zlikwidowaliśmy sta 
nowiska ki ero.wnika; te obo­
wiązki z' powodzeniem może 
pełnić brygadzista.

Obsługując rejon gminy z 
3727 hektarami użytków rol­
nych w gospodarstwach indy 
widualnych (aż 655 gospo­
darstw ma do pół hektara), 
SKR ma obowiązek przyjmo­
wać zgłoszenia na usługi rów 
nież od rolników niezorganizo 
wanych. Dużą pomocą dla roi 
ników są własne ciągniki, lecz 
nadal wieś liczy na maszyny 
SKR: 39 traktorów, 4 kom­
bajny, 2 kolumny parnikowe, 
2 sieczkarnie polo-we itp.

Doszukując się źródła pier­
wszego sukcesu kwileckiej 
SKR, można by rozkładać na 
czynniki obecne wyniki finan 
sowę, które dają świadectwo 
gospodarności załogi. Ale cała 
tajemnica obecnego powodze­
nia polega chyba na tym, że 
załodze uświadomiono, iż opla 
ca się pracować wydajnie na 
rzecz SKR. To była ta rezer­
wa w świadomości ludzi, któ­
rą udało się wreszcie urucho­
mić. Na 1 stycznia br. 22 pra 
cowników, na 55 zatrudnio­
nych, dostało upragnione pod 
wyżki. Było w tym 18 trakto 
rzystów. Zapracowali na nie.

Teraz można już myśleć 
bez napięć i nadmiernych emo 
cji o planach na przyszłość. 
Urządzać zaplecze socjalne za 
kładów SKR, jak to dzieje się 
właśnie w Kurnatowicach. 
Utwardzać plac w Kwil­
czu, rozbudować do 1977 roku 
warsztaty naprawcze. Władze 
SKR urzędują już w nowym 
budynku, przybywa maszyn.

Myśli się o założeniu ogrod 
nic twa w wykupionym gospo 
darstwie, w którym pomieści 
łaby się jeszcze pasieka z 80 
ulami. Pierwsze nowalijki wyj 
dą z kółkowej szklarni pod 
folią. Gmina Kwilcz należy 
'przecież do tych, które w bie 
żącej pięciolatce mają bardzo 

. rozwinąć produkcję ogrodni­
czą. A któż ma dać nrzykład 
rolnikom jak nie SKR, która 
przecież pełni nie tylko funk 
cje mechanizatora rolnictwa, 
ale również pro.paga.tora kul­
tury rolnej i społecznej.

Okazało się, że zaprowadzę 
nie porządku, dobrej organiza 
cji pracy i zarządzania pozwo 
liło nie tylko nadrobić w szyb 
kim czasie zaniedbania, uzy­
skać aprobatę rolników, lecz 
także przekształcić przypad­
kowe zbiorowisko traktorzy­
stów w zwartą, ożywioną du­
chem dobrej roboty, załogę.

— Bo ludzie u nas nie naj­
gorsi — podkreśla raz jeszcze 
dyrektor kwileckiej SKR 
Jerzy Araszkiewicz. — Tylko 
trzeba z nimi dobrze praco­
wać.

MARIA POLCYNOWA

W miarę wzrostu potencja­
łu gospodarczego na­
szych krajów, planowo 

rozwijały się w minionych la­
tach stosunki ekonomiczne 
między Polską a ZSRR. W ra­
mach międzynarodowego so­
cjalistycznego podziału pracy 
nastąpiła dynamizacja rozwo­
ju gospodarczego obu krajów i 
ich socjalistycznej integracji.

Zwłaszcza miniona pięciolat 
ka przyniosła znaczny postęp 
w dziedzinie radziecko-pol- 
skiej współpracy gospodarczej. 
Już w 1974 r. wysokość obro­
tów towarowych między na­
szymi krajami przekroczyła o 
13 procent poziom zaplanowa­
ny na koniec pięciolecia. W cią 
gu całego okresu pięcioletnie­
go wartość wymiany handlo­
wej osiągnęła 15,6 mld rubli. 
Ten postęp wiąże się ściśle z 
aktywnym udziałem naszych 
krajów w wielostronnej współ 
pracy w ramach RWPG. Obec 
nie Związek Radziecki i Pol­
ska uczestniczą w realizacji 80 
wielostronnych porozumień z 
zakresu współpracy ekonoinicz 
nej, mających istotny wpływ 
na rozwiązywanie ważnych 
problemów gospodarczych kra 
jów wspólnoty socjalistycznej.

Szereg specyficznych czyn­
ników sprzyja racjonalnemu, 
wzajemnemu uzupełnianiu się 
ekonomik obu naszych kra­
jów. Wśród nich — oparta na 
obopólnych korzyściach i po­
dziale pracy — współpraca 
przemysłów paliwowo-surow- 
cowych. Związek Radziecki za 
spokaja praktycznie w całości

•w-najstraszniejsze są pierw- 
_[ą| sze lata. Bo upośledzenie 

umysłowe dziecka nie 
od razu daje się stwierdzić 
„gołym okiem”. Czasem potrze 
ba wielu miesięcy, nieraz lat 
by w świadomości rodziców 
zbudziły się najpierw podej­
rzenia, a potem pewność, że 
ich dziecko jest inne — nie­
normalne. Wtedy zaczyna się 
rozpaczliwe szukanie ratunku 
u pediatrów, neurologów, psy­
chologów, psychiatrów.

Otoczenie dziwnie patrzy na 
dziecko inne niż wszystkie. 
Szybko przyszywa mu krzyw­
dzącą metkę — głupek, niedo­
rajda. Niezgrabne jego ruchy 
— śmieszą, nieporadność — 
wzbudza politowanie, a wy­
gląd — drwiny. Często jesz­
cze upośledzenie napotyka na 
wyraźną niechęć otoczenia. 
Pewnie tkwi gdzieś w świa­
domości ludzi popularny kie­
dyś, a niesłuszny pogląd, że 
to kalectwo jest pewnie karą 
boską dla rodziców, za alko­
holizm, choroby weneryczne, 
za wszystko co najgorsze.

Jak wykazały badania, u 
źródeł upośledzenia umysłowe 
go leżą między innymi wczes­
ne uszkodzenia centralnego 
układu nerwowego. Wyodręb­
niono wiele specjalistycznych 
postaci, jak np. anomalie chro 
mosomalne, zaburzenia meta­
boliczne (przemiany materii). 
Poznano wiele wad rozwojo­
wych, spowodowanych przez 
infekcje, pasożyty, urazy. Wy­
kazano, jak wiele wiąże się z 
patologicznym porodem, za- 
martwicą, wcześniactwem, kon 
fliktami serologicznymi, złym 
odżywianiem najpierw ciężar­
nej matki, a potem małego 
dziecka. Z danych światowej 
organizacji zdrowia wynika, że 
około 5 procent dzieci rodzi się 
z różnymi postaciami tego ka­
lectwa.

Uważano kiedyś, że tym dzie 
ciom — jeżeli upośledzenie jest 
znaczne — nie można pomóc, 
że nie da się przezwyciężyć 
ich losu. Owszem, sądzono, że 
część z nich nadaje się do 
szkół specjalnych i po odpo­
wiednio prowadzonej nauce 
mogą one zmniejszyć odle­
głość, która dzieli je od dzie­
ci normalnych. Jednak kto nie 
dawał tam rady, a nie prze- 
bywął w zakładach zamknię­
tych, musiał być pozostawio­
ny samemu sobie, a raczej — 
rodzinie.

Istnieje spora grupa dzieci, 
które choć nigdy w życiu nie 
nauczą się czytać i pisać, to 
przy odpowiednio prowadzo­
nej rehabilitacji mogą w pew 
nym stopniu włączyć się w 
nurt życia społecznego. Mogą 
nawiązać kontakty z otocze­
niem, przestając być jedynie 
ciężarem.

Tylko że bardzo długo, bo 
właściwie przez co najmniej 
dwadzieścia kilka powojennych 
lat, nie bardzo wiadomo było, 
kto powinien to doniosłe (tego 
nigdy nie negowano) zadanie 
wstawić do swojego planu, do 
swego budżetu. Kto ma dać lo 
kale, wyposażenie, kadrę. Nie 
po raz pierwszy największym 
problemem był podział kom- 

importowe potrzeby Polski w 
zakresie ropy naftowej i gazu 
oraz w znacznej części w dzie 
dżinie produktów petroche­
micznych, bawełny itd. Z ko­
lei Polska — będąca jednym z 
nielicznych krajów RWPG, dy 
sponujących stosunkowo duży 
mi zasobami paliwowo-surow 
cowymi — dostarcza Związko 
wi Radzieckiemu ponad poło­
wę eksportowanego przez nią 

ZSRR - Polska

Perspektywy 
długofalowej współpracy

cynku, czwartą część eksporto 
wanego węgla i znaczne ilości 
siarki.

Drugi czynnik — to współ­
praca techniczna w tworzeniu 
nowych i modernizacji istnie­
jących przedsiębiorstw, po­
przez dostawy kompletnego 
wyposażenia, dokumentacji 
techniczno-ekonomicznej oraz 
współdziałanie specjalistów. 
Obecnie w Polsce pracuje oko 
ło 100 dużych zakładów prze­
mysłowych wyposażonych cał 
kowicie w urządzenia radziec 
kie, blisko 200 obiektów, któ­
re zmodernizowane zostały w 
oparciu o radziecką technikę

Problem serdecznej troski

Prowadzić 
przez inne dzieciństwo

petencji. Ministerstwo oświa­
ty? — Ale przecież te dzieci 
nie nadają się do szkolnych 
klas. Ministerstwo Zdrowia i 
Opieki Społecznej? Ono kon­
centruje się na trosce o ciało, 
rozwój intelektu pozostawia­
jąc innym. Kiedy więc trzeba 
było połączyć elementy opie­
ki, leczenia, wychowywania i 
nauki — powstała próżnia, któ 
rej nikt nie kwapił się wypeł­
nić.

Zrobili to dopiero rodzice 
(było to w roku 1963). I powie 
dzieć trzeba, że trudno o ini­
cjatywę społeczną równie spon 
taniczną, a nacechowaną upo­
rem, równie jednoczącą jak ta. 
Wyrosła z nieszczęścia, z nie­
bywałego hartu ludzi, którzy 
nie załamali się w nieszczęś­
ciu, nie zrezygnowali i zrezy­
gnować nie chcieli.

Zorganizowaną działalność 
na rzecz dzieci głębiej upośle­
dzonych zapoczątkowało naj­
pierw kilka osób. Z Poznania, 
Warszawy, Krakowa. Sami ro 
dzice upośledzonych dzieci naj 
lepiej wiedzieli, czego im trze 
ba. Na co dzień widzieli, jak 
są bezbronne, zdane na ich 
łaskę. Przeważnie tylko oni 
potrafią zrozumieć ich gesty, 
niewykształconą mowę, wie­
dzą, czego w danej chwili im 
potrzeba. Ale prędzej czy póź 
niej, dzieci te muszą przecież 
porozumieć się również z in­
nymi, wykonać podstawowe, 
wymagane w grupie ludzkiej 
czynności. Inaczej będą skaza 
ne na beznadziejną, wegetację. 
Tak więc z obawy przed tym 
i w nadziei, że troskliwą cier­
pliwością można wyćwiczyć 
pewne zachowania, powstało 
przy Towarzystwie Przyjaciół 
Dzieci — Koło Pomocy Dzie­
ciom Specjalnej Troski.

Zaczęło się chodzenie, pro­
szenie o akceptację i uznanie 
konieczności rehabilitowania 
tak dużej grupy (w Poznaniu 
według danych TPD — pomo­
cy takiej potrzebuje około 500 
dzieci). W świetlicach prowa­
dzonych na razie społecznie na 
osiedlach, w szkołach, spraw­
dzały się koncepcje szkół ży­
cia, rehabilitacji przez zajęcia. 
Powstawały projekty — reali­
zowane zresztą pomyślnie —■ 
włączenia potem tych dzieci 
do prac w zakładach pracy 
chronionej.

W Poznaniu powstał zamysł 
stworzenia szkoły życia z 
prawdziwego zdarzenia, z in­
ternatem, z opieką lekarską, 
pielęgniarską, z wyposażeniem 
w niezbędny do tego rodzaju 
nauki, sprzęt Projekt ten jest 
ciągle w sferze zamierzeń. Raz 
sprawa staje się głośna, to 
znów przycicha na dłuższy 
czas^. Obecnie edukacją dzieci 
(również tych głębiej upośle­
dzonych) zajmują się tak zwa­

oraz ponad 300 przedsię­
biorstw, w których — obok in 
nych — zainstalowane zostały 
maszyny i urządzenia wypro­
dukowane w ZSRR. Przykła­
dem trwającej nadal współ­
pracy technicznej ZSRR w roz 
budowie polskiego przemysłu 
może być budowa największe 
go w Polsce kombinatu meta­
lurgicznego — Huty'Katowice.

Ze swej strony Polska jest 

jednym z głównych, spośród 
krajów RWPG, dostawcą kom 
pletnych obiektów przemysło­
wych dla ZSRR, specjalizując 
się zwłaszcza w budowie cu­
krowni, fabryk kwasu siarko­
wego i obróbki drewna. W la­
tach 1971—1975 Polska dostar 
czyła Związkowi Radzieckie­
mu kompletne wyposażenie 
dla blisko 100 obiektów* prze­
mysłowych, w tym dla 22 fa­
bryk płyt pilśniowych, 25 wy 
twórni cegieł silikatowych i 13 
fabryk kwasu siarkowego. Do 
roku 1980 dostarczone przez 
Polskę fabpyki kwasu siarkowe 
go wytwarzać będą połowę tej 

ne oddziały „S” przy rzkołach 
specjalnych.

Odwiedziłam jedną z takich 
szkół życia w Poznaniu przy 
ulicy Dąbrowskiego (Szkoła 
Podstawowa nr 107). Zajęcia 
prowadzone w tego typu pla­
cówce mają przede wszystkim 
umożliwić dzieciom rozwój 
społeczny, rozwijać te spraw­
ności, które ułatwią przystoso­
wanie się do środowiska, egzy 
stencję wśród ludzi. Umiejęt­
ności tam zdobyte mają dać 
poczucie bezpieczeństwa w 
różnych życiowych sytuacjach. 
Uczą samoobsługi, porozumie­
wania się, sygnalizowania is­
totnych w danej chwili spraw.

Szkoła życia według teore­
tycznych założeń powinna 
przypominać dom, w którym 
jest pokój, kuchnia, łazienka... 
W takich zbliżonych do natu­
ralnych warunkach, dzieci po­
winny uczyć się na przykład 
słania łóżek, sprzątania, tros­
ki o czystość osobistą, przygo­
towywania prostych posiłków, 
korzystania z telefonu, by wez 
wać kogoś bliskiego, pogoto­
wie, albo straż pożarną. To jed 
nak są w warunkach poznań­
skich szkół ciągle założenia. 
Głęboko humanistyczne, uzna­
ne za słuszne, ale — założenia. 
Rozgoryczeni często warunka­
mi lokalowymi nauczyciele 1 
tych placówek, szczerze odda­
ni sprawie kalekich dzieci, mó ( 
wią, że szkolnictwo specjalne / 
jest najbiedniejszym dziec­
kiem oświaty. To zresztą jest 
widoczne w szkole, którą od­
wiedziłam: dwa ciemne po­
mieszczenia, wąskie, nieprzy-, 
stosowane korytarzyki, złe za­
plecze. Niełatwo tu prowadzić 
codzienne zajęcia z 17-osobo- t 
wą grupą dzieci w różnym 
wieku, z różnymi typami upo­
śledzenia. Jedno czego napraw 
dę tutaj nie brak, to serdecz­
na troska, cierpliwość i wy­
rozumiałość nauczycieli.

Takich szkół w Poznaniu t| 
jest kilka. Podobne mają pro­
gramy i niewiele różniące się ' 
problemy. W jednych dziec ' 
ubywa na przykład demogray 
ficznie starzejąca się Wilda 
Jeżyce, w innych zapotrzeboi , 
wanie na szkoły życia wzrast; 
(Stare Miasto, Nowe Miasto) • 
Potwierdza się więc znowu k-. 
nieczność stworzenia jedne.1 • 
dobrze zorganizowanej szkop ■ 
która byłaby podstawowyr, 
ogniwem (obok zespołów prz . 
gotowywania do pracy i za1 
kładów pracy chronionej) —< 
procesie rehabilitacji dzieci 
głębiej upośledzonych. Któij, 
pozwalałaby nieco szerzej O' 
wierać przed tymi dziećn 
wąskie drzwi prowadzące 
świat ludzi normalnych.

JOLANTA LENARTOWICą

substancji chemicznej prodil 
kowanej w* ZSRR. Przewidu 
się, że w* bieżącej pięciolatr 
Związek Radziecki dostarer 
Polsce 2G0 kompletnych lir i 
technologicznych, zaś Polsl 
Związkowi Radzieckiemu o! 
ło 100 kompletnych obiel 
tów przemysłowych.

Wreszcie trzeci czynnik 
to dalsze rozwijanie specjali 
cji i kooperacji produkcji rr 
dzy ZSRR i PRL. Aktualr ■ 
oba kraje realizują ponad i 
dwustronnych porozumień . 
tym zakresie dotyczących d;, 
dżin: produkcji obrabiarce 
maszyn budowlanych i dróg 
wych, sprzętu rolniczego, w ; ,
posażenia górniczego, techn. 
elektronowo-obliczeniowej, । 
tematycznego sterowania pi, 
cesami technologicznymi i, \ 
Porozumienia zawarte na 
ta 1975—1980 przewidują 
krotny wzrost dostaw koo; 
racyjnych w* przemyśle mas:' 
nowym.

Analiza osiągniętego poz. 
mu radziecko-polskiej wsp i i 
pracy gospodarczej pozwo), ' 
ekonomistom obu krajów 
opracowanie w tej dzieć' . 
nie — naukowej koncepcji p 
stawowych kierunków p . 
spektywicznego rozwoju ; 
wiązań ZSRR i Polski. Przt 
duje ona, że odnotowane \ i

Dokończenie ze str. 3
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Podręczniki na nowy rok szkolny
Na przyszły rok szkolny 19 76/77 przygotowuje się ponad 

30 min egzemplarzy podręczników uczniowskich. Będą one 
gotowe z końcem czerwca, tak aby przed rozpoczęciem nau­
ki trafiły do rąk młodzieży.
Nieco później pojawią się 

dwie książki: „Wiedza o Pol­
sce współczesnej” i „Encyklo 
pedia wiedzy o Polsce”, które 
wymagają aktualizacji zawar­
tych treści.

Wśród drukowanych ksią­
żek znajdzie się 46 nowych ty 
tułów podręcznikowych, w 
tym znaczna liczba dla szkół 
zawodowych. M. in. przygoto­
wano nowe podręczniki do 
matematyki dia klas II i III 
szkoły podstawowej. Ucznio­
wie klas I licealnych (o kie­
runku humanistycznym) otrzy 
od Średniowiecza do Oświece­
nia”, a uczniowie klas IV 
mają „Piśmiennictwo polskie

Z Konstantym A. Kulką 
o koncertach, pianistach i piłkarzach

Solistą dzisiejszego kon­
certu symfonicznego kończą­
cego sezon 1975/76 w Filhar 
monii Poznańskiej będzie wy 
bitny polski skrzypek — Kon­
stanty Andrzej Kulka. Korzy­
stając z bytności artysty w 
naszym mieście, przeprowa­
dziliśmy z nim w przeddzień 
występu rozmowę.

— Ostatnio koncertował pan 
przed poznańską publicznością, 
również na zakończenie filhar 
monicznego sezonu, dokładnie

■ dwa lata temu. Wtedy też u- 
dzielił pan „Głosowi” wywia­
du. Co wydarzyło się w pań­
skim życiu artystycznym w 
owym okresie?

11 — Wystąpiłem w większości 
■ośrodków muzycznych w kra- 

’ ju, w całej bez mała Europie, 
koncertowałem na estradach 

■PSA i Kanady. W sumie da- 
ijem około 150 koncertów. Na- 
| grałem też szereg audycji ra­
diowych i telewizyjnych i pa- 
|| ę płyt. Słowem — jeśli doli­
czyć do tego próby i wzboga­
canie repertuaru —• normalna 
Artystyczna praca.
1 — Podczas poprzedniego po- 
Aytu w naszym mieście grał 

an (zarówno w kwartecie jak 
na recitalu) w głównej mierze

: twory Brahmsa. Dzieło tego 
ompozytora — Koncert D-dur, 
rzywozi pan także tym ra- 
em.„
— To swoisty przypadek. 

• le rozumiejąc intencję pyta­
ła i uprzedzając następne 
dpowiem od razu: Brahms 
:st rzeczywiście jednym z 
łubionych przeze mnie kom- 

 

bzytorów.

— Lecz chyba nie jedynym?
— Prócz jego kompozycji, 
jchętniej wykonuję utwory 

bcha, Beethovena, Bartoka, 
okofiewa.
— To najwięksi mistrzowie 
ciszący” na skrzypce? _ 

Moim zdaniem, tak.
Po sukcesie Krystiana 
|mermana na minionym Kon 

 

)rsie Chopinowskim niektó- 
krytycy nazwali młodego 
'jtowiczanina „Kulką forte- 
nu”. Co pan na to?

Bardzo mi miło. Zimer- 
n gra doprawdy doskonale.
A nie spróbowałby pan 

|zy okazji wyjaśnić, dlaczego 
biadamy w Polsce znacznie 
cej znakomitych pianistów 
pi skrzypków?
Sytuacja taka istnieje 

tylko u nas, lecz na ca- 
świecie. Dlaczego? Hm... 

|>że wytłumaczenia tego na- 
ijcłoby szukać w łatwiej- 

 

Jch początkach gry na for- 
fianie. Lecz tylko na starcie, 

HUMOR I SATYRA -W.-W.-Wk
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„Współczesną literaturę pol­
ską”. Pojawią się także pod­
ręczniki dla podstawowego stu 
dium zawodowego oraz dla 
szkół kształcących fachowców 
w tzw. szerokich specjalnoś­
ciach zawodowych.

Książki drukowane na nowy 
rok szkolny pokryją 45 pro­
cent zapotrzebowania na pod­
ręczniki. Resztę trzeba będzie 
uzupełnić książkami używa­
nymi. Zajmą się tym szkoły 
przy pomocy spółdzielni ucz­
niowskich, samorządów i har­
cerstwa. Skup i sprzedaż pod­
ręczników używanych prowa­
dzić będą także wytypowane 
do tego księgarnie i antykwa­

Fot. — W. Matuszewska

we wstępnej fazie nauki, bo 
później na „wyżynach” sto­
pień trudności jest równy.

— Lubi pan występować w 
poznańskiej auli Uniwersy­
teckiej?

— Naturalnie. I akustyka- 
jest w niej źnśkomita, i — zasia 
dająca tu publiczność reaguje 
tyleż żywo, co i obiektywnie 
— zna się po prostu na dobrej 
muzyce.

— Przejdźmy na zakończe­
nie do... piłki nożnej. W po­
przedniej rozmowie ujawnił 
się pan jako gorący kibic na­
szej narodowej jedenastki. 
Przed mistrzostwami .świata 
pańskie optymistyczne progno 
zy sprawdziły się z nadwyżką. 
A jak wypadną polscy piłka­
rze na Olimpiadzie?

*—■ Jako kibic pozostaję zaw­
sze optymistą. Będzie dobrze. 
Może nawet bardzo.

Rozmawiał:
WOJCIECH NENTWIG

Wrocławskie teatralia
W maju to miasto ma nie­

zwykły urok. Przesycone jest 
zielenią, kwiatami. Gościnnie 
otwarte, przyjazne wszystkim. 
Za każdym przyjazdem za­
chwycam się zawsze od nowa 
przepyszną architekturą pięk­
nego miasta nad Odra.. Ratu­
szem, kościołami... Przejmują­
cą galerią rzeźby gotyckiej w 
Muzeum Narodowym.

Byłem we Wrocławiu ostat­
ni raz także w maju, dwa la­
ta temu. Wtedy odbywał się 
tutaj XV (teraz już — XVII) 
Festiwal Polskich Sztuk Współ 
czesnych.

Festiwale teatralne wywołu­
ją opinie przeróżne. Przeważa 
akceptacja tych imprez, ale są 

riaty, organizowane bęidą — 
jak co roku — kiermasze.

Nie wszystkie jednak książ­
ki używane trafiają powtórnie 
do rąk uczniów, duża ich część 
się marnuje. Z cenną inicjaty 
wą wystąpił resort oświaty i 
wychowania, proponując odda 
nie używanych książek pod 
koniec roku szkołom, które 
przekazywać będą uczniom w 
zamian, za 50-procentową opla 
tą, komplety używanych pod­
ręczników na następny rok; 
dzięki temu stanowić one bę­
dą wspólną własność szkoły i 
ucznia.

W tym roku tytułem próby 
zasadę tę wprowadza się w 
150 szkołach podstawowych. 
Rodzice przyjęli tę koncepcję 
z zadowoleniem, zdejmuje to 
z nich bowiem kłopot komple­
towania książek dla dzieci.

Dla jasności należy dodać, iż 
za nowe książki obowiązywać 
będzie pełna opłata. Stopnio­
wo system ten wprowadzany 
będzie do wszystkich szkół. ■

PAP

Bezbolesne porody
Szwedzcy naukowcy opracowali 

nową metodę na bezbolesny prze­
bieg porodów. W momencie, gdy 
rozpoczynają się bóle, rodzącej 
przykłada się elektrodę do ciała 
w miejscu, w którym przewodzą­
ce’ ból nerwy wchodzą do kręgo­
słupa. Słaby prąd elektryczny draż 
ni nerwy grzbietowe, wywołując 
przyjemne uczucie, tłumiące ból. 
Siłę prądu może regulować sama 
rodząca. Nowa metoda została za­
stosowana już w IM przypadkach. 
Stwierdzono, że nie wywołuje szko 
dliwych skutków ubocznych.

Perspektywy 
długofalowej współpracy

Dokończenie na str. 4
żej czynniki zachowają swoje 
znaczenie również w toku na­
stępnych pięciolatek. Dalsze 
korzystanie z zalet międzyna­
rodowego socjalistycznego po­
działu pracy i podtrzymanie 

■wysokiego tempa rozwoju 
współpracy pozwoli na osią­
gnięcie wydatnego wzrostu 
wzajemnej wymiany towaro­
wej i technicznej do roku 
1990. Będzie to przy tym nie 
tylko wzrost ilościowy, ale tak 
że jakościowy, charakteryzują 
cy się zmianami strukturalny­
mi.

Już obecnie można wyraźnie 
przewidzieć kierunki tych 
zmian. W oparciu o aktywną 
politykę partii komunistycz­
nych i robotniczych krajów 
członkowskich RWPG, zmie­
rzającą do szybkiego podnoszę 
nia poziomu życiowego ludno­
ści, wr ostatnich latach osiągnię 
te zostały znaczne sukcesy w 
rozwoju rolnictwa, przemysłu 
lekkiego i spożywczego oraz 
tych gałęzi przemysłu maszy­

współwłasnością duchową nas 
wszystkich. Ale jakimż pięk­
nym darem sytuacji jest móc 
mieć owe przedstawienia w 
zasięgu ręki niemal. A sprawa 
nagród? Cóż wywołują one mo 
że stany napięcia. I pełnej war 
tości teatralnego spektaklu 
sprawy tak delikatnej i złożo­
nej, na pewno nie wyznaczają. 
Ale jednak rywalizacja jest 
równocześnie autentycznym do 
pingiem w pracy.

Festiwal wrocławski ma zna 
czenie dla polskiego teatru 
szczególne. Polska dramatur­
gia współczesna musi znajdo­
wać swoje potwierdzenie na 
scenie. Musi w zetknięciu z 
widzem sprawdzać się — czy 
mówi o sprawach mu potrzeb 
nych, istotnych.

Tegoroczny festiwal odbywa 
się w dniach 24—29 maja. U- 
czestniczy w nim 9 spektakli 
ośmiu teatrów: ze Szczecina, 
Łodzi, Warszawy, Poznania, 
Krakowa i Wrocławia. Przed­
stawiane są sztuki Edwarda 
Radlińskiego, Sławomira Mroź 
ka, Romana Bratnego, Teresy 
Łubkiewicz-Urbanowicz, Hen­
ryka Bardijewskiego, Irene­
usza Iredyńskiego, Tadeusza 
Różewicza, Witolda Gombrowi 
cza. Reżyserami przedstawień 
są: Maciej Englert, Kazimierz 
Dejmek, Zbigniew Hubner, 
Izabella Cywińska, Mariusz 
Dmochowski, Adam Hanusz­
kiewicz, Mieczysław Górkie-

Uchwała Sądu Najwyższej

Opinia biegłych 

psychiatrów
Sprawa oceny, czy oskarżony 

stojący przed sądem w pełni od­
powiada za swe czyny — jest w 
niejednym procesie ważnym czyn 
nikiem rozprawy, mającym 
wpływ na wyrok. Sąd Najwyższy 
w składzie 7 sędziów podjął ostat­
nio uchwałę związaną z powoły­
waniem lekarzy psychiatrów na 
biegłych.

Jak wiadomo, w odróżnieniu od 
innych opinii specjalistycznych, do 
wydania przed sądem opinii o 
stanie zdrowia psychicznego os­
karżonego niezbędny jest udział 
co najmniej dwóch biegłych.

Zespołowe opiniowanie ma na 
celu zapewnienie trafności opinii 
— przez wymianę poglądów i do­
świadczeń biegłych, uzupełnianie 
się ich wiedzy, wzajemną kontro­
lę itp. Zespołowość opinii nie mo­
że więc być iluzoryczna czy for­
malna. Z drugiej strony wiadomo 
że związek małżeński, pokrewień­
stwo lub powinowactwo mogą 
mieć niepożądany wpływ na pra­
widłowe wykonywanie pewnych 
funkcji zawodowych.

Ten wzgląd skłonił Sąd Najwyź 
szy do ustalenia zasady, że oko­
liczność, iż lekarze psychiatrzy są 
w stosunku de siebie osobami 
najbliższymi, stanowi przeszkodę 
w powoływaniu ich w charakterze 
biegłych w celu wydania opinii 
o stanie zdrowia oskarżonego.

Dodajmy, że dotyczy to również 
przypadków, w których opinię 
wydają zespoły większe niż dwu- 
osebowe.

Ze względu na duże znaczenie 
tej uchwały dla praktyki sądowej 
SN postanowił wpisać ją do Księ­
gi Zasad Prawnych. (PAP)

nowego i ciężkiego, które pro­
dukują na potrzeby rynku. 
Znacznie przyspieszone zosta­
ło także w krajach RWPG 
tempo budownictwa mieszka­
niowego. Wszystkim tym po­
czynaniom sprzyja pogłębianie 
wzajemnej współpracy, 'zgod­
nie z zadaniami nakreślonymi 
przez kompleksowy program 
socjalistycznej integracji gos­
podarczej .

Korzyści płynące z rozwija­
nia socjalistycznej integracji 
gospodarczej służyć będą prze 
de wszystkim wzrostowi dobro 
bytu ludności krajów wspólno 
ty socjalistycznej. Długofalo­
wy program współdziałania 
krajów członkowskich RWPG 
wysuwa bowiem na plan 
pierwszy przyspieszony roz­
wój tych działów i gałęzi go­
spodarki, które wpływają bez 
pośrednio na wzrost poziomu 
życiowego rozwiniętego społe­
czeństwa socjalistycznego.

A. BORKOWSKI 
ftistytut Ekonomiki Światowego 

Systemu Socjalistycznego 
Akademii Nauk ZSRR

wicz, Piotr Paradowski i Jerzy 
Grzegorzewski. Organizuje się 
także szereg imprez towarzy­
szących, m. in. występ Poznań 
skiego Teatru Lalki i Aktora 
ze spektaklem „Szwry” i kra­
kowskiego teatru „Cricot II” 
Tadeusza Kantora z „Umarłą 
klasą”.

Piszę te słowa we wrocław­
skiej kawiarni „Melpomena” 
przy ul. Rzeźniczej. Właśnie 
przed chwilą w Teatrze Współ 
czesnym, po drugiej stronie 
ulicy, zakończył się spektakl 
„Wijunów” poznańskiego Tea­
tru Nowego. Teatr ten za 
przedstawienie „A jak królem, 
a jak katem będziesz” prezen 
towane dwa lata temu właśnie 
na tym festiwalu uzyskał I 
nagrodę.

Mój osobisty odbiór teatru 
jest przede wszystkim sprawą 
utożsamiania się z wartościa­
mi, które sam cenię. I dlatego 
tu we Wrocławńu na „Wi ju­
rtach.” słuchałem w takim na 
pięciu rodzaju ciszy na wi­
downi. Obok mnie siedziała 
grupa studentów wrocław­
skich. Byli na pierwszym spek 
taklu poznańskiego teatru o 
codz. 16, przyszli teraz po raz 
drugi na godz. 19. Słuchali te­
go tropienia na scenie w lu­
dzkich duszach „wijuństwa”, 
okrucieństwa z jakże widocz­
nym wzruszeniem., przeję­
ciem...
WŁODZIMIERZ BRANIECKI

Młodzież szkolna i studencka i 
przygotowuje się do Igrzysk

W dniach 8—15 lipca odbędą się w Poznaniu Centralne k
Młodzieży Szkolnej i Studenckiej. W imprezie tej weźmie* i * 
około 6000 młodych sportowców Jeśli dodamy, że w tym t
terminie rozegrany zostanie finał lekkoatletycznego Czwńłkyn' 
Przyjaźni, na starcie którego staną reprezentanci 13 państw nt 
mamy obraz wielkiej imprezy sportowej jakiej będziemy świaoT' 
mi. at*ka-

Poznańscy działacze dawno już 
zabrali się do przygotowania tych 
zawodów. I choć kłopotów mają 
wiele, jesteśmy przekonani, że ze 
swojego zadania wywiążą się na­
leżycie. Najwięcej trudności na­
stręcza przygotowanie obiektów, 
na których walczyć będą zawodni­
cy aż 19 dyscyplin sportowych, 
brak sędziów; niełatwo _ jest też 
zakwaterować tak pokaźna liczbę

Inauguracja Tygodnia
Kultury Fizycznej

W sobotę o godz. 15 na stadionie 
Olimpii w Golęcinie odbędzie się 
inauguracja Tygodnia Kultury Fi 
zycznej. Ńa program imprezy zło­
żą się między innymi: musztra pa 
radna orkiestry KW MO w Poz­
naniu, pokaz akrobatyki samolo­
towej i skoków spadochronowych 
masowy bieg przełajowy, którego 
każdy uczestnik otrzyma pamiąt­
kową plakietkę, pokaz gimnasty­
ki artystycznej i akrobatyki spor­
towej, walki judo, kolarski wyścig 
australijski oraz mecz piłkarski o 
mistrzostwo II ligi Olimpia — Mb 
tor Lublin.

W tygodniu przeprowadzonych 
zostanie wiele imprez o charakte­
rze rekreacyjnym, dostępnych dla 
każdego. Przykładowo w niedzielę 
(29 bm.) o godz. 9 Ognisko TKKF 
Piast organizuje na Osiedlu Pias­
towskim wielki festyn sportowo- 
rekreacyjny, w programie którego 
znaidują się gry zespołowe i kon­
kurencje indywidualne. (wł)

Akrobaci SZS AZS 
najlepsi w swoim 

zrzeszeniu
W Zielonej Górze rozegrano za 

wody o Puchar Głównej Rady 
Koordynacyjnej SZS AZS. Duży 
sukces odnieśli poznańscy akro­
baci zwyciężając w łącznej punk 
tacji z ilością 339 punktów. Wy­
przedzili oni Warszawę — 221 pkt.. 
Zieloną Górę — 149 pkt. i Opole 
— 118 pkt.

Nasi reprezentanci zajęli trzy 
pierwsze miejsca w skokach ko­
biet (L. Wysocka, J. Rodziak, W. 
Pietruszyńska) i w skokach meż 
czyzn (B. Sobkowiak. P. Palacz. 
A. Wróblewski); podwójnie zwy­
ciężyły w trampolinie kobiet (H. 
Wiącek. M. Wrońska) oraz w sko 
kach synchronicznych na ttampo 
linie kobiet (Wiącek — Wrońska. 
Zychla — Przybyła). W trampoli 
nie mężczyzn M. Zieliński upla­
sował się na drugiej pozycji, (wił)

A. Smorawiński
zwyciężył 

w Szczecinie
Na torze w Szczecinie rozegrano 

I eliminację wyścigowych samo­
chodowych mistrzostw Polski. W 
imprezie tej brało udział 19 zawód 
ników Automobilklubu Wielkopol­
skiego, którzy zajęli szereg czoło­
wych lokat.

Największy sukces odniósł Adam 
Smorawiński, zwyciężając w wyś­
cigu wszechklas. Z innych repre­
zentantów AW w tym wyścigu H. 
Fabiański zajął VII miejsce, a Z. 
Figas XI.

Z pozostałych rezultatów osiąg­
niętych przez poznańskich kierów 
ców warto wymienić: w klasie 
1 — W. Wieczorek II miejsce, W. 
Jaruga VII i R. Kopczyk X. Kla­
sa 3 — H. Fabiański IV, R. Kop­
czyk V i Z. Figas VI miejsce. 
Klasa 4 — A. Świniarski II i A. 
Mielcarek III miejsce, i w klasie 
6—7 A. Smorawiński I miejsce. 
Warto nadmienić, że w wyścigu 
formuły B — 8 zwyciężył A. Ba­
naszak. z

Drużynowo Automobilklub Wiel 
kopolski na 8 sklasyfikowanych 
zespołów uplasował się na drugiej 
pozycji. (wił) /

☆
Na rozegranej w ubiegłym tygo­

dniu w Olsztynie III eliminacji 
rajdowych samochodowych mis­
trzostw Polski, z poznańskich 
kierowców najlepiej spisali się: A. 
Mielcarek i M. Kujawińska, któ­
rzy na Fiacie 127p w klasie 3—6 
zajęli drugie miejsce oraz A. Kacz 
marek i A. Woźniak, plasując się 
w tej samej kłasie na Zastawie 
1100 na trzeciej pozycji, (wił)

Porażki koszykarek
W mistrzostwach Europy koszy 

karek Polska uległa po dogrywce 
Jugosławii 81:90 (75:75, 40:36)

*
W kolejnym meczu. Polska 

przegrała z Bułgarią 64:71 (42:34). 

osob 1 zapewnie im wyżywień. Oprócz organizatorów do™^ 
przygotowują się również soor^ 
cy. Tegoroczne Igrzyska prVeD^ 
wadzone zostaną zgodnie z 
podziałem administracyjnym ym 
lacji 49 województw. W 'wiei^ te 
ści z nich odbywają się już ebm: 
nacje wojewódzkie. maiące M „ 
danie wyłonić uczestników 
dow centralnych.

Ci. którzy znajda się w repre7PK 
tacji swojego województwa uczZi 
niczyć będą w specjalnych 
zach przygotowawczych. Przen^ 
wiciele kilku dyscyplin (m ć 
wszystkich gier zespołowych 
awans do poznańskich finałów 
walczyć będą musieli w tzw. eli 
mi nacjach strefowych.

Do szczegółów oczekującej nas 
imprez? powracać jeszcze będzie 
n-ir v’«]okrotnie. (wił)

W. Fibak 
w ćwierćfinale

Wojciech Fibak awansował do 
ćwierćfinału międzynarodowego 1 
turnieju tenisowego w Duesseldor 1 
fie. w 1/8 finału Fibak pokonał 1 
doskonałego reprezentanta Austra 
lii — Barry Philips-Moore’a w 
dwóch krótkich setach 6:1, 6:1.

i tacy, którzy twierdzą, że poi 
skiemu teatrowi one dobrze 
nie służą. Ze zwłaszcza sys­
tem nagród, oceniania przed­
stawień, nie znajduje więk­
szego uzasadnienia.

Bałamutne myślę są te są­
dy, z pozycji oceniaczy, a nie 
współuczestników życia tea­
tralnego stawiane. Bo przecież 
owe festiwale to rzeczywiste 
święta polskiego teatru. Dla 
młodzieży, ludzi kochających 
teatr. W Kaliszu, Wrocławiu, 
Toruniu... Ale także są to świę 
ta dla ludzi zafascynowanych 
sztuką teatralną z całej Polski. 
Bo, oczywiście, można poje­
chać do Gdańska, Krakowa, 
Łodzi, obejrzeć tam przedsta­
wienia, które winny stać się

W ćwierćfinale grać będzie też ' 
główny faworyt tego turnieju - I 
Bjoern Borg (Szwecja), który I 
zwyciężył Antonio Munoza (Hisz 
pania) 6:4, 6:2.

Obu pojedynkom przyglądało 
się 3 tys. widzów.

Agencje zachodnie podając te i 
wyniki podkreślają, że „dwaj ko- i 
lejni faworyci turnieju w Dues- J 
seldorfie nie sprawili zawodu, ■ 
awansując do dalszych gier”.

Wojciech Fibak stanął w czwar 
tek jeszcze raz na korcie w Dues 
seldorfie.' gdzie rozgrywany jest 
międzynarodowy turniej „Grand 
Prix”. Tym razem w grze po­
dwójnej wraz ze swym stałym 
partnerem Karlem Meilerem 
(RFN). W 1/8 finału para Fibak. 
— Meiler pokonała debel francus 
ki Patrick Proisy i Jean Francois 
Caujolle 7:5, 6:1.

Oto wyniki innych pojedynków 
1/8 finału debł.ą mężczyzn: Mcore, 
Carmichael (Australia) — Spear, 
Menon (Jugosławia, Indie) 7:5, 6:3; 
Velasco Molina (Kolumbia) — 
Battrick, Hutką (W Brytania, 
CSRS) 3:6. 7:5, 6:2; Cahill, Guilik 
son (USA) — Andrews. Dibley 
(USA, Australia) 6:3, 7:6;

Sukcssy sportowców 
Akademii Ekonomicznej

Dobiegają końca rozgrywane na 
przestrzeni dwóch lat mistrzostwa 
Polski szkół wyższych. Swoje zma 
gania zakończyli już studenoi u- 
czelni ekonomicznych. Bardzo dob 
rze zaprezentowała się w nich re 
prezentacja poznańskiej Akademii 
Ekonomicznej.

Nasi studenci zwyciężyli w ko­
szykówce, piłce ręcznej i lekko­
atletyce zarówno w konkurencji 
kobiet jak i mężczyzn; zajęli dru 
gie miejsce w pływaniu i trzecie 
w tensie stołowym, indywidualnie 
najlepiej zaprezentował się J. Czar 
necki, zdobywca aż 4 złotych me­
dali (3 w la i 1 w piłce ręcznej).

W łącznej punktacji wszystkich 
dyscyplin zwyciężyła poznańska 
AE przed SGPiS Warszawa, (wił)

Piłkarze Irlandii 
opuścili dzisiaj Poznań

Piłkarska reprezentacja Irlan­
dii opuściła dzisiaj Poznań. Goście 
pozostawali dłużej w grodzie Prze­
mysława że względu na nieko­
rzystny system połączeń lotni 
czych. Wczoraj Irlandczycy zwie­
dzili Poznań oraz Rogalin i Kór 
nik.

W dniu meczu kierownictwo 
ekipy irlandzkiej przyjęła wicewo 
jewoda Zofia Dąbrowska w towa 
rzystwie przedstawicieli wła 
sportowych Poznańskiego, (ad)

Godz. 12-13 - tel. 64845

HASŁO: „KLUB KIBICÓW
PIŁKARZY LECHA",

Wczoraj odebraliśmy kolejno 
telefony w sprawie klubu ki­
biców piłkarzy Lecha. Rów­
nież dzisiaj oczekiwać będzie­
my propozycji. Prosimy tele­
fonować pod numer 648-45 W 
godz. 12—13.
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kożuch dam 

Rozmiar 52. Oferty 
?:asa’' Grunwaldzka 19 

48514^_____________

Zamienię mieszkanie M-4 
Osiedle Czecha na rów­
norzędne w innej dziel­
nicy, także Rataje. Tel. 
719-65 lub 780-281.

49293g

PREMIOWANA
ARTYKUŁAMI GOSPODARSTWA DOMOWEGO P H U ARGED

przy ul. Świt 34/36
— ul. Osinowej 14,

— ul. Grochowskiej 49,
— ul. 27 Grudnia 17/19

SZEREG PRAKTYCZNYCH NAGRÓD I

II pię tro,
oraz na Osiedlu Piastowskim 74, 2748-K1

arged

ZAPRASZAMY DO PREMIOWANYCH ZAKUPÓW, KTÓRE TRWAĆ BĘDĄ DO 30 CZERWCA 1976 R
Zamienię mieszkanie M-3 
w Lesznie — na M-2 w 
Poznaniu. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
49176g.

broń białą wszel- 
szczególnie szablę 

^ka ordery, odznaki 
^skowe przedwojenne 
^kie kupię- Szczegóło 
P o(erty „Prasa”. Grun 
„Idzka 19 dla 45°18g.

S'arą

Sprzedam mieszkanie 
własnościowe 33 m8, dwu 
pokojowe, parkiet, 7 pię 
tro, z wygodami w Kali 
szu lub zamienię na 2 
albo 1-pokojowe w Poz­
naniu. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
45542gpr.

Małżeństwo bezdzietne — 
członkowie SM, poszuku­
je samodzielnego, nieume 
blowanego mieszkania od 
lipca. Tel. 746-31 wewn. 
15 do godz. 14.30 lub ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 46253g.

Zamienię 2 pokoje, kuch 
nia, pow. 40 m!, stare bu 
downictwo, Leszno — na 
podobne lub pokój, kuch 
nia, Krotoszyn. Oferty — 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 47901g.
Mieszkanie spółdzielcze 3- 
pokojowe (Os. Kraju Rad) 
zamienię na 2-pokojowe 
Grunwald, tel. 672-648.

46266g

Sprzedam ogródek dział­
kowy. Oferty „Prasa” — 
Grunwaldzka 19 dla 46056g
Sprzedam dom z ogrodem 
1000 m!, Złotniki — Jelo­
nek. Warunek: mieszka­
nie 2-pokojowe w Pozna­
niu. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 46352g.

Zguby © Różne

Śiatkęogrodzeni°wą no- 
Ta tanio sprzedam. Tel. 
J-J2 48908g

Spokojne małżeństwo — 
członkowie Spółdzielni 
Mieszkaniowej, poszuku­
je pokoju z kuchnią, nie 
umeblowanego. najchęt­
niej w śródmieściu. Wa­
runki płacy do uzgodnie­
nia. Oferty „Prasa”, Grun 
waldzka 19 dla 46243g. f

Toruń! Mieszkanie 2-po­
kojowe, nowe budownic­
two, parter, garaż, zamie 
nię na podobne w Pozna 
niu. Wiadomość: telefon

Studentka AR poszukuje 
pokoju. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 46275g.

Kupię działkę budowlaną 
w Poznaniu lub okolicy. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 46420g.

Pozostawiono aparat fo­
tograficzny „Zenit - E” 
w sklepie przy Dzierżyń­
skiego 33. Uczciwego zna 
lazcę proszę o zwrot za 
wynagrodzeniem. Stefajj 
Pogodziński — Poznan, 
Dzierżyńskiego 32 m. 7.

49093g

Rozwiedziony 37-letni, 
przystojny, z mieszka­
niem pozna panią do lat 
32 Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 45945g.

201-298. 46181g

Pani pracująca poszukuje 
skromnego, pustego poko 
ju. względnie przy samot 
nej osobie. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
46178g.

UWAGA! Absolwenci szkół podstawowych

DYREKCJA
WYTWORNI SPRZĘTU KOMUNIKACYJNEGO 
„PZL” W POZNANIU, przy ul. Rokietnickiej 5

PRZYJMIE KAŻDĄ ILOSC ABSOLWENTÓW
Szkoły Podstawowej (chłopców i dziewcząt)

DO ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ
celem nauki w zawodzie:

♦ Ślusarz
♦ TOKARZ
♦ FREZER
♦ SZLIFIERZ

Zgłoszenia przyjmuje Dział Spraw Pracowniczych WSK 
„PZL” — Poznań, ul. Rokietnicka 5 osobiście lub telefonicz­
nie pod numerem 679-061 wewn. 18 w godz. od 7.00 do 15.00.

DYREKCJA WSK „PZL” — POZNAŃ
2369-K1

Dnia 26 maja 1976 roku, zmarł dr habilito­
wany

JÓZEF WITKOWSKI
emerytowany profesor zwyczajny Uniwersyte­
tu im. Adama Mickiewicza w Poznaniu, były 
docent astronomii UJ, członek korespondent 
PAN, członek b. Polskiej Akademii Umiejęt­
ności, były dyrektor Obserwatorium Astrono­
micznego w Poznaniu, były prodziekan i dzie- 
Kan Wydziału Matematyczno - Przyrodniczego 
uniwersytetu Poznańskiego, były kierownik Za- 
c, H Astronomii PAN, pierwszy kierownik 
Gracji Szerokościowej PAN w Borowcu, czło- 
nek Międzynarodowej Unii Astronomicznej 

wielu innych krajowych i zagranicznych to- 
arzystw i komitetów naukowych, odznaczony 

z^em Komandorskim z Gwiazdą Orderu 
Odrodzenia Polski oraz wieloma innymi 

odznaczeniami.

Zmarłym Uniwersytet i Nauka Polska po- 
mosta niepowetowaną stratę.

odbędzie się w poniedziałek. dnia 
aja 1978 roku, w Warszawie na cmentarzu 

Powązkowskim.

Uroczystości żałobne odbędą się w Collegium 
u ’ Stalingradzka 1, w piątek, dnia 

maja T976 roku, o godz. 10.30.

Rektor i Senat 
Uniwersytetu im. Adama Mickiewicza 

w Poznaniu

1300-K3

1976 roku’ zmarl nagle przeżyw-

HENRYK LUDWICZAK
*nir»y ! ogólnie szanowany, długoletni leś- 

leśnictwa Lasówki w Nadleśnictwie
Grodzisk.

le^ Umarłym straciliśmy nieodżałowanego ko- 
* Przyjaciela i wzorowego leśniczego.

Cześć Jego pamięci!

odbędzie się 29 bm. o godz. 15 na 
ntarzu w Grodzisku Wlkp.

"YRAZY GŁĘBOKIEGO WSPÓŁCZUCIA

Rodzinie Zmarłego — składa

Rada Zakładowa — POP 
Kierownictwo — współpracownicy 

Nadleśnictwa Grodzisk
49317g

t maja 1976 roku, zmarł mój najdroż-

dek, śp nasz ojciec> brat, zięć, teść i dzia-

FELIKS HOEDKE
800^°?, bidzie się w sobotę, dnia 29 V. 76, 

Z,M> na cmentarzu na Junikowie.
W „mutku pogrążona

^7ria>^ żydowska 26 m. 12.

Kupię M-2, własnościowe 
w Poznaniu. Szczegółowe 
oferty „Prasa”, Grunwal­
dzka 19 dla 46298g.

Dom jednorodzinny z za­
budowaniami gospodarczy 
mi i 0,48 ha ogrodu sprze 
dam. Borowicz, 63-130 
Książ Wlkp., ul. W. Lu-
dów 18. 46432g

Zarząd Zieleni Miejskiej 
w Poznaniu, ul. Zagórze 
15, prosi uczciwego zna­
lazcę o zwrot klucza za­
gubionego w dniu 7. V. 
1976 r. na trasie Zagórze 
— Osiedle Warszawskie.

2750-K1

Wdowa, samotna, posiada 
jaca dom jednorodzinny, 
pozna pana kulturalnego 
od lat 65. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 46154g.

Kawaler 42-letni> średnie­
go wzrostu, niebrzydki, 
samotny, bez nałogów, 
własna willa, pozna pan­
nę do lat 37—42. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
46029g.

Zamienię 2 pokoje balko 
nowe, kuchnia, łazienka, 
gaz, 70 m!, nowe budow­
nictwo kwaterunkowe w 
Kędzierzynie, na 1 pokój 
z kuchnią, stare budow­
nictwo w Poznaniu. A- 
dres: inż. W. Wolski, 
47-220 Kędzierzyn, B. Chro

Kupię mieszkanie własnoś 
ciowe M-3, może być w 
starym budownictwie,

lub pół
albo mały

domu.
domek 
Oferty

„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 46082g.

brego 2 m. 6. 46307g
Małżeństwo z dzieckiem, 
od 7 lat członkowie SM, 
poszukuje odpowiedniego 
pokoju lub M-2, telefon
585-05. 46308g
Młode małżeństwo, człon 
kowie SM, wynajmie od 
czerwca pokój z kuchnią. 
Oferty ,„Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 46344g.

Dom mieszkalny, budynek 
gospodarczy, garaż na 
działce, 900 m8 z ogrodem 
w połączeniu druga dział 
ka, 4000 m8 ziemi ogrodni 
czej, blisko Poznania, 
przy komunikacji MPK, 
sprzedam, względnie za­
mienię na dom z małym
ogródkiem Poznaniu.
Oferty „Prasa”. Grunwal 
dzka 19 dla 45974g.

© Nieruchomości
Sprzedam hektar dobrej 
ziemi w Pobiedziskach. 
Wiadomość: Pobiedziska, 
ul. Poznańska 48. 46355g

Okazja! Sprzedam dział­
kę 7365 m8, w tym dwie 
trzecie łąki, nadającą się 
na każdą hodowlę, domek 
gospodarczo - mieszkalny. 
2 pokoje, kuchnia, pod­
piwniczony w Swarzędzu. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 46983g.

Naprawiam lodówki, tel. 
553-51, J. Hajdrych.

46640g

Zakład Malarski przyj- 
mie zlecenia, tel. 603-61,
Płokarz. 46483g
Kożuchy, futra czyszczę 
metodą kuśnierską. Gro
madzka 14. 45984g

WSP „Usługa” zakład 
nr 76 Kraszewskiego 28 
świadczy usługi w zakre 
sie: czyszczenia pierza, 
szycia kołder. Niedbal- 
ska, 44410g

Zlecę wybudowanie dom 
ku 2 pokoje dobremu fa
chowcowi. Zgłoszenia
Poznań, Sporna 12, w 
godz. 16—20 . 49204g

Wyważanie kół samocho­
dowych. Józef Gmiąt — 
Nądnia koło Zbąszynia.

561 p

Sprzedam willę wolnosto 
jącą, dwurodzinną, ogro­
dem. W rozliczeniu mogą 
być mieszkania własnoś­
ciowe w Poznaniu. Cho­
miccy, Straży Ludowej 
19 (Podolany). 48729g
Sprzedam lokal gastrono 
miczny — piwiarnię z wy 
posażeniem. Zakład o 
pow. 60 m8, całość 120 
m8, podpiwniczony, cen­
tralne ogrzewanie. Miej­
scowość nadmorska. Ofer 
ty „Prasa”, Grunwaldzka 
19 dla 46339g.

Dnia 26 maja 1976 roku, zmarł nasz ukocha­
ny mąż, ojciec, brat, teść, wujek i dziadek, śp.

JOZEF WITKOWSKI
członek Polskiej Akademii Nauk, prof. zwy­
czajny Uniwersytetu im. A. Mickiewicza w 
Poznaniu, były Dyrektor Obserwatorium Astro­
nomicznego w Poznaniu, oraz założyciel i dy­
rektor Astronomicznej Stacji Szerokościowej 

PAN w Borowcu.
Uroczystości pożegnania odbędą się dnia 

28 bm. o godz. 10 w Collegium Minus w Po­
znaniu.

Nabożeństwo żałobne odbędzie się dnia 31 bm. 
o godz. 12, w kościele św. Karola Boromeusza 
w Warszawie, po czym nastąpi wyprowadze­
nie zwłok do grobowca rodzinnego na cmen­
tarzu Powązkowskim (1 a brama).

Zona i rodzina
49306g

Dnia 24 maja 1976 roku, zmarł nagle

WŁADYSŁAW KUZNIEWSKI
emerytowany starszy lustrator

W Zmarłym żegnamy niezapomnianego ko­
legę i dobrego pracownika.

Rodzinie Zmarłego wyrazy szczerego współ­
czucia składają

Centralny Zarząd 
Przemysłu Mleczarskiego 

Wydział Lustracji 
w Poznaniu

Rada — Zarząd — pracownicy 
Wojewódzkiej 

Spółdzielni Mleczarskiej 
w Poznaniu.

I270-K3

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarła namaszczo­
na Olejami św. moja najdroższa żona, na­
sza najukochańsza mama, teściowa i babunia, 

przeżywszy lat 60, śp.

LUDWIKA KOWALAK 
z domu Korytowska

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 10.30 
na cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

ul. Kościańska 61 m. 2. 1307-U3

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarła nasza uko­
chana i niezapomniana matka, teściowa 

i babcia, śp.

ZOFIA GOGOJEWICZ
x domu Bawolska

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 16.15 
na cmentarzu junikowskim.

Synowie z rodzinami
1306-U3

Korzystnie sprzedam do­
mek jednorodzinny w Po 
znaniu lub zamienię na 
mieszkanie własnościowe. 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 46011g.

Kupię lub wydzierżawię 
gospodarstwo 5—8 ha na 
pograniczu woj. poznań­
skiego i zielonogórskiego, 
pozostanie dotychczaso­
wych właścicieli na miej 
scu chętnie widziane. O- 
ferty „Prasa”, Grunwaldz 
ka 19 dla 46040g.

© Matrymonialne
Kawaler 26-letni, przy­
stojny, wykształcenie 
średnie pozna odpowied­
nią pannę z mieszka­
niem w Poznaniu. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 46532g.

Kawaler 35-letni, inwali­
da, rzemieślnik pozna 
pannę inwalidkę do lat 
35. Cel matrymonialny. 
Oferty „Prasa” Grunwal 
dzka 19 dla 46«53g.

W dniu 26 maja 1976 roku, zmarł nagle, w 
trakcie pełnienia obowiązków służbowych

inż. MACIEJ OLAS
Dyrektor Kombinatu „Metalplast” w Oborni­
kach Wlkp., odznaczony Złotym i Srebrnym 
Krzyżem Zasługi, Odznaką Honorową Miasta 
Poznania, Srebrną Odznaką „Zasłużony dla 
Budownictwa i Przemysłu Materiałów Budow­
lanych”, Złotą Odznaką Stowarzyszenia Inży-
nierów Techników Przemysłu Materiałów 

Budowlanych.

W głębokim żalu i smutku żegnamy naszego 
Dyrektora, życzliwego zwierzchnika, pracowi­
tego i szlachetnego człowieka. Takim pozosta­
nie w naszej pamięci.

Dyrekcja Komitet Zakładowy PZPR 
Samorząd Robotniczy 

oraz Załoga Kombinatu „Metalplast” 
w Obornikach Wlkp.

1296-K3

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarła po ciężkich 
cierpieniach namaszczona Olejami św. na­
sza ukochana matka, teściowa i babunia, śp.

ANNA TOMCZAK
Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 16.99 

na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążony 
syn z rodziną

ul. Chełmońskiego 9 m. 9a. 1306-U3

tDnia 25 maja 1976 roku, zmarła po ciężkich 
cierpieniach, namaszczona Olejami św. na-

sza najukochańsza matka, teściowa 
cia,' śp.

JANINA GORZELAŃCZYK

ba b-

Msza św. odprawiona zostanie w sobotę, 
29 bm. o godz. 15.36 w kościele parafialnym 
w Mosinie, po czym pogrzeb z kaplicy.

W ciężkim smutku pogrążone
DZIECI

49316g

tDnia 24 maja 1976 roku, zmarła śmiercią 
tragiczną namaszczona Olejami św. nasza 

najdroższa nigdy niezapomniana córka, matka, 
teściowa, babcia, siostra, bratowa, szwagierka 
i ciocia, przeżywszy lat 63, śp.

SALOMEA KRÓLIK
z domu Staniewska

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 11, 
na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

eórka z rodziną

Osiedle Jagiellońskie 33 m. 11

dawni®! ”ybaki 14 m. 14. 13M-U3

Kawaler 24-letni, 175 cm 
wzrostu, technik, sytuo­
wany, pozna zgrabną, ład 
ną, inteligentną pannę do 
lat 27 z wykształceniem. 
Cel matrymonialny. Ofer 
ty „Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 46163g.

Panna 42-letnia z Rado­
mia zamieszkała w Poz­
naniu, katoliczka, wy­
kształcenie średnie po­
zna samotnego, kultural­
nego pana bez nałogów 
do lat 47. Cel matrymo­
nialny. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 
46643g.

Pan 39-letni, przystojny, 
spokojnego charakteru,, 
pracujący zawodowo, po 
zna panią w celu matry­
monialnym. Zdjęcia mile 
widziane. Dyskrecja za­
pewniona. Oferty „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
45997g.

Urocza domatorka, o du 
żym wdzięku i kobieco­
ści 26-letnia wykształce­
nie średnie pozna odpo­
wiedniego pana prawego 
charakteru, wzrostu naj­
mniej 175 cm. Cel matry 
monialny. Oferty „Pra­
sa” Grunwaldzka 19 dla 
46607g.

Kawaler 25-letni, wzrost 
170 cm, wykształcenie śre 
dnie, spokojnego usposo­
bienia, dobrze sytuowa­
ny, z mieszkaniem, pozna 
pannę ładną, zgrabną, kul 
turalną. Cel matrymonial 
ny. Oferty ze zdjęciem 
(zwrot i dyskrecja zapew 
niona), kierować „Pra­
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
45969g.

Wdowa 52-letnia, pogod­
na, posiadająca własną 
rentę, mieszkanie w mie 
ście, blisko Poznania 
własny dom, ogród, zie­
mie pozna samotnego 
wdowca, spokojnego, bez 
nałogów do lat 56. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa” Grunwaldzka 19 
dla 46564g.

Ładna, elegancka, blon­
dynka, niezależna, z mie­
szkaniem, pozna wysokie 
go kawalera do lat 32. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 46020g.
Wdowa po 50, pozna kul 
turalnego pana w odpo­
wiednim wieku. Cel ma­
trymonialny. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka. 19 dla 
46187g.
Biuro matrymonialne — 
„Małżeństwo” 61-707 Po­
znań, Libelta 29, poleca 
swoje usługi w kojarze­
niu małżeństw. Czynne 
godz. 15—19, 46731g

Dnia 26 maja 1976 roku, zmarł po długiej 
chorobie opatrzony Sakramentami św., naj­
ukochańszy i nigdy niezapomniany mąż, ojciec 
i teść, przeżywszy lat 63, śp.

STANISŁAW SZAJEK
Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 14.36 

na cmentarzu w Żabikowie.
W głębokim smutku pogrążone

żona, dzieci i rodzina
Luboń, Sobieskiego 19.

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarł przeżywszy 
lat 68, nasz najukochańszy mąż, ojciec, 
teść i dziadek, śp.

ADAM SIWIŃSKI
emeryt HCP.

Pogrzeb odbędzie się jdnia 29 bm. o godz. 11.65 
na cmentarzu junikowskim.

Strapiona 
żona z rodziną

ul. Bohaterów Westerplatte 43. 1309-U3
□a

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarł po krótkich 
cierpieniach opatrzony Sakramentami św. 
przeżywszy lat 55, nasz nigdy niezapomniany 

mąż, ojciec, dziadek i teść, śp.

KAZIMIERZ KLIKS
Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 16, 

na cmentarzu na Miłostowie.

W głębokim smutku pogrążona

RODZINA

Ul. Nad Wierzbakiem 22 m. 4. 1304-U3

tDnia 26 maja 1976 roku, odeszła od nas 
opatrzona Sakramentami św. nasza naj­
droższa żona, matka, teściowa i babunia, prze­

żywszy lat 73, śp.

JADWIGA LISIECKA
z domu Latanowicz

Pogrzeb odbędzie się dnia 29 bm. o godz. 11.46 
na cmentarzu junikowskim.

W smutku pogrążony
mąż z rodziną

Oddzielnych zawiadomień nie wysyła się 
ul. Bojanowska 32. 49253g

is

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarł w wieku 55 3
lat nasz najukochańszy ojciec teść i dzia­

dek, śp.

FELIKS KACZMAREK*
długoletni pracownik MPK.

Pogrzeb odbędzie się na cmentarzu na Mi­
łostowie dnia 29 bm. o godz. 12.

Synowie z rodziną
Prosimy o nieskładanie kondolencji, 

ul. Czartoria 2 m. 8.
nanBsnM

49301g

tDnia 26 maja 1976 roku, zmarł namaszczo­
ny Olejami św.

MARIAN SĘKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się dnia 28 bm. o godz. 14, 

na cmentarzu na Miłostowie.
W smutku pogrążona

RODZINA
1303-P3



MAJ Augustyna,

28 Jaromira

Piątek Słońce: 3.28—19.47
___ __ _ . ,

TEATWY 1,
OPERA — g 19 Zespół baletowy 

Fełixa Blaski z Francji (występ 
gościnny).

MUZYCZNY — g. 19 „Ruletka

POLSKI — g. 19 „Okapi”.
NOWY — g. 19 „Awantura w 

Chioggi”.
LALKI i AKTORA — g. 10 „Ty­

grysek”.

I KINA 3
KDF MUZA — g. 10, 12, 14 „Żyć 

razem” (fr. 18 1.), g. 16, 18 „Gdzie 
się podziała siódma kompania” (fr. 
b.o.), g. 20 „Niewinni o brudnych 
rękach” (fr. 18 1.).

KDF PAŁACOWE — g. 15.30, 
17.30 „To niemożliwe” (15 1.), g. 20 
„Koniokrady” (USA 15 1.).

APOLLO — g. 10, 12.30, 15. 17.30, 
20 „Cón amore’’ (poi. 15 1.).

BAŁTYK — g. 10. 12.30, 15.30, 18, 
20.15 „Policjanci” (USA 15 1.).

GONG — g. 10, 12.30. 17.30 „Ma­
zepa” (poi. 15 1.), g. 15. 20 „Miłość 
i anarchia” (wł. 18 1.).

GRUNWALD — g. 17. 19.30 „Pra 
wo gwałtu” (USA 18 1.).

GWIAZDA — g. 10, 12. 14, 16, 18 
„Alfredo, Alfredo” (wł. 18 1.), g. 
20 „Błędny ognik” .(fr. 15 1.).

KOSMOS — g. 17.30 „Mania wiel 
kości” (fr. bo.), g. 20 SDKF „Fan 
tom” (s. zamkn.).

MALTA — g. 16 „Winnetou” cz. 
ni (jug. b.o.), g. 18, 20 „Przyja­
ciele Eddiego” (USA).

MINIATURKA — g. 15.30, 
„Mniejszy szuka dużego” (poi 
b.o.), g. 17.30, 19.45 „Mazepa” (poi. 
15 1.).

OSIEDLE — g. 16 „Jeździec bez 
głowy” (radź, b.o.), g. 19 „Nie bę­
dę cię kochać” (poi. 15 1 ).

PANCERNIAK — g. 17 „Old Su- 
rehand” (jug. b.o.). g. 19.30 „Kazi­
mierz Wielki” (poi. 15 1.).

RIALTO — g. 10. 12.30, 15.15 „Zor 
ro” (wł.-fr. b.o.), g. 17.30, 20 „Tra­
gedia Posejdona” (USA 15 1.).

RUSAŁKA (Swarzędz) — g. 17, 
19.30 „Niewinni o brudnych rę­
kach” (fr. 18 1.)

TĘCZA — g. 16, 17.30 „Gappa” 
(jap. b.o.). g. 19.30 „Chleb i czeko 
lada” (wł. 15 1.).

WARTA — g. 10 „Klan Sycylij­
czyków” (fr. 15 1.), g. 12.30, 15.30 
„Ucieczka gangstera” (USA 18 1.), 
g. 18 KIF „Pamiętny rok” (grec. 
18 1.).

WCZASOWICZ (Puszczykowo) — 
g. 16 45, 18.45 „Samotny detektyw 
McQ” (USA 15 1.), g. 14.45 „,Pippi 
w kraju Taka Tuka” (szw. b.o.).

WILDA — g. 10, 12.30. 15.30, 18, 
20.15 „Trzej muszkieterowie” 
(panam, b.o.).

WRZOS (Luboń) — g. 18 DKF 
„Luboziem” (s. zamkn.).

WRZOS (Mosina) — g. 15. 17, 
19.15 „Ulzana wódz Apaczów” 
(NBD b.o ).

FOTOPLASTIKON — g. 13—18 
„Florencja”.

ZOO — ul. Krańcowa i ul. Zwie 
rzypiecka — g. 9—19.

CYRK „AS” (plac przy ul. Doi 
na Wilda narożnik ul. Chłapow­
skiego) — codziennie g. 19. sob. i 
niedz. g. 15 i 19 (do 6. VI).

AULA UAM — g. 19.30 — Kon­
cert symfoniczny (zakończenie se­
zonu artystycznego 1975/1976; dy­
rygent — R. Czajkowski, solista — 
K. A. . Kulka (skrzypce).

SA- . ■■■

SZPITALE: interna, chirurgia, 
neurologia >— ul. Lutycka; chirur­
gia dziecięca — ul. Krysiewicza 7; 
okulistyka, laryngologia — ul. 
Grunwaldzka 16/18.

Wojewódzka Stacja Pogotowia 
Ratunkowego w Poznaniu, ul. 
Chełmońskiego 20 — tel. 66-00-66; 
nagłe zachorowania w domu, po- 
rady lekarskie i w miejscach pu­
blicznych — tel. 999.

Podstacje: ul. Bukowa 1. tel. 
32-12-61; Osiedle Piastowskie 15, 
tel. 722-24; ul. Ugory 18. tel. 592-30; 
ul, Kościuszki 103. tel. 544-44; Lu­
boń. tel. 99 i 544-44; Swarzędz — 
tel. 209 i 544-44.

Centralny Ośrodek Informacji 
Poznańskiej Służby Zdrowia czyn 
ny codziennie g. 7—22. tel. 989.

Telefon Zaufania — 988 czynny 
całą dobę. al. Marcinkowskiego — 
cyżurują: lekarz psychiatra wzgl. 
psycholog. Porady prawne głównie 
z zakresu prawa rodzinnego, opie 
kuńczego leczenia odwykowego i 
chcrób społecznych, tel. 522-51.

Apteki tylko dyżury nocne: 
Główna 53. Głogowska 47. Dzier­
żyńskiego 349. Mickiewicza 22. 
’ ^-sowiecka 12. Kórnicka 24. Sio 
wiańska. Starołęcka 18. al. Mar- 
cinkowskiego, 11 (całą dobę).

PROGRAM I: 8.10 Mel. naszych 
przyjaciół; 8.35 Na gdańskiej pię­
ciolinii; 9.05 Po jednej piosence; 
9.30 Berlin z melodia i piosenKą; 
9.45 Kapele i Zespoły Regionalne 
z Mazur i Podlasia; 10.08 Konc. 
na różne instrumenty; 10.30 „Róża 
i płonący las” — fragm. 27; 10.40 
Leksykon jazzu; 11.05 Nie tylko 
r>la kierowców; 11.12 Łódzki ko­
łowrotek muzyczny; 11.30 Katowi 
ce na muzycznej antenie; 12.25 
Katowice na muzycznej antenie; 
13 Kwadrans z zespołem „Sami 
swoi”; 13.15 Moto — sprawy; 13.35 
Z mikrofonem przez rzeszowską 
wieś; 14 Muzyka dawnej Warsza­
wy; 14.25 Rytmy młodych; 15.10 
Z polskiej fonoteki; 15.35 Studio 
muzyki instrumentalnej; 16.11 Pro 
pozycję do Listy Przebojów: 16.30 
Aktualn. kulturalne: 16.35 Fono- 
serwis; 17 Radiokurier; 17.20 Pa­
rada polskiej piosenki; 18 Muzyka 
i Aktualności; 18.30 Przeboje non 
stop; 19.15 Z nagrań Ork. PR i TV; 
20.05 Rep. literacki: „Matka”; 29.20 
Melodie, do których chętnie wra­
camy; 21.33 Utwory S. Moniuszki; 
22.29 Na trąbce gra Al Hirt: 22.30 
Ludzie wielkiej przygody — Ta­
jemnice błękitnego kontynenću; 
22.45 Mini recital E. Snieźanki; 
23.10 Korespondencja z zagranicy; 
23.15 Granice jazzu.

Wiadomości: 0.01. 1, 2. 3. 4. 5, 
8, 9. 10, 12.05. 15, 16, 19. 20, 21, 
22, 23.
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W wildeckim ZOZ-ie

Dla ochrony zdrowia 
dobrze wyposażone przychodnie
140 000 osób ma pod stałą pieczą Zespół Opieki Zdrowot­

nej Poznań — Wilda. Do ZOZ -u tego należą oprócz dawnej 
dzielnicy również tereny Lubonia, Mosiny i Puszczykowa. 
Rozszerzenie obszaru działania wymaga odpowiednich posu­
nięć organizacyjnych, tak by nie występowały między po­
szczególnymi rejonami dysproporcje w ilości i jakości pla­
cówek medycznych.
Temu służyć ma między in­

nymi nawiązany kontakt ze 
spółdzielnią mieszkaniową w 
Luboniu — „Lubonianką”. 
Chodzi o to, by na nowych 
osiedlach wyznaczyć pomiesz­
czenia na lekarskie gabinety. 
Współpraca ze spółdzielnią za 
łatwienie tych spraw znacznie 
uprości.

Nowa przychodnia zostanie 
też zorgariizowana w Mosinie. 
Znajdą w niej miejsce gabine 
ty lekarskie, fizykoterapia, la­
boratorium. W Puszczykowie 
natomiast baza służby zdrowia 
rozszerzy się o poradnię dziecię 
cą, laboratorium, gabinet sto­
matologiczny.

Jeśli zaś chodzi o samą Wil-, 
dę jako część miasta, to roz­
poczęto budowę przychodni 
przy ulicach Jesionowej — 
Opolskiej. Po zakończeniu oto­
czy ona medyczną opieką oko­
ło 40 000 osób. Będą oni przyj 
mowani w dobrze urządzonych 
gabinetach lecznictwa podsta­
wowego i nowocześnie wypq- 
sażonych gabinetach specjali­
stycznych. Znajdzie się też 
tam pełnoprofilowa protezowr 
nia, łącznie z pracownią me­
tali. Ponadto odremontowany

POZNAŃSKI

Ostatnio w Wydziale Kultu­
ry Urzędu Miasta Pozna­

nia odbyła się uroczystość wrę 
czenia Medalu Komisji Eduka­
cji Narodowej przyznanego 
przez Ministra Oświaty i Wycho­
wania znanemu pedagogowi i 
działaczowi społecznemu, preze 
sowi poznańskiego Oddziału 
SPAM — prof. Ludwikowi Kwa- 
śnikowi w związku z 30-leciem 
Państwowej Szkoły Muzycznej 
im. Karola Kurpińskiego. Profe­
sor Kwaśnik był założycielem 
tej szkoły i przez 25 lat dyrek­
torem. (t)

7a kitka dni włączony zo- 
stanie do ruchu odcinek 

ul. Serbskiej od Murawy do 
Średnicowej. Mieszkańcy Wino- 
grad z niecierpliwością cze­
kają na jego otwarcie, gdyż zna­
cznie usprawni komunikację ko­
łową w tej dzielnicy. Ostatnio 
uporządkowano pobocza ulicy 
i pas dzielący obie jezdnie.

(bop)

PROGRAM II: 7.45 Z polskich 
oper i baletów; 8.35 My 76; 8.45 
Muzyka spod strzechy — Podha­
lańskie nuty; 9 Dla kl. V (jęz. poi 
ski): „Skąd my się znamy” — 
montaż literacki; 9.30 Gra harfis- 
ta H. jelinek; 9.^0 Dla przedszko 
li — „Na łące”; 10 Czytamy kla­
syków — „Kroniki” Jana Długo­
sza; 10.30 Konc. ork. dętych; 11 
A. Dworzak — Sekstet smyczko­
wy A-du op. 48; 11.35 Postęp w 
gospodarstwie domowym; 11.45 Od 
Tatr do Bałtyku; 12.05 Czas do­
brych gospodarzy; 12.25 Odpowied 
nie dać rzeczy słowo — „1001 noc”; 
w interpretacji H. Ładosza; 12.45 
C.uscppe Verdi — Recitatyy Can 
zona Ryszarda oraz zbiorowa sce­
ną finałowa z I aktu opery „Bal 
maskowy”; 13 Dla kl. I i II (wych. 
muzyczne): „Piosenki do plecaka”; 
13.20 A. Corelli — IV Sonata Trio- 
wa e-moll op. 2 — wykon. „Mu- 
sicorum Arcadia”; 13.35 Wokół 
spraw naszego stołu — magazyn 
żywnościowy; 13.50 W rytmie char 
lestona; 14.10 Więcej, lepiej, ta­
niej; 14.25 Tu Radio Moskwa; 14.45 
Stylizacje mało znane — aud. 5; 
15 Program dla dziewcząt i chłop 
ców; 15.40 Studio Słonecznik; 16 
W. A. Mozart: Sonata B-dur (KV 
8) na skrzypce i fortepian; 16.10 
Kupić, nie kupić — posłuchać war 
to; 16.25 Rodzice a dziecko; 16.30 
Mel. z musicali; 16.40 Magazyn in 
formacyjny; 16.50 Radioexpress; 
17 Amatorskie zespoły przed mi­
krofonem; 17.20 Rep. literacki 
pt. „Pokoik pod gwiazdami”; 17.40 
Nowe nagrania radiowe — Trio 
krakowskie: 18.40 Rep. ekonom.; 
19 Staroangielskie pieśni lud.; 
19.20 Wiersze A. Jastrzębca-Koz- 
łowskiego; 19.30 Transm. Konc. 
Symf. z sali F. N. Philippe Entre 
mont w roli pianisty i dyrygenta; 
22.10 Magazyn rekreacyjno-turys­
tyczny; 22.30 Muzyka ze starych 
płyt; 23.35 Co słychać w świecie; 
23.40 Muzyka XIV-wiecznej Flo­
rencji.

Wiadomości: 4.30. 5.30. 6.30. 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30. 18.30. 21.45, 23.30.

PROGRAM III: 8.05 Kiermasz 
płyt wytwórni Jugoton; 8.30 Co 
kto lubi; 9 „Lewe pieniądze” — 
ode. 2; 9.10 W roli głównej Drup- 
ni; 9.30 Nasz rok 76; 9.45 Cecile 
Ousset gra sonaty fortep. Mozar 
ta; 10.35 Od pierwszego nagrania 
Fats Domino; 11 Zycie rodzinne — 
mag.; 11.30 Soliści ork. Etienne 
Verschuerena; 12.25 Za kierowni­
cą; 13 Powtórka z rozrywki; 13.50 

zostanie budynek przy ul. 
Dzierżyńskiego 149 i dzięki 
pewnym przeróbkom uda się 
wygospodarować dodatkowe 
pomieszczenia, do których bę­
dzie można przenieść poradnię 
z ul. Madalińskiego — pracu­
jącą dotąd w bardzo złych wa 

runkach. Z nowych obiektów 
wildeckiej służby zdrowia od­
notować jeszcze trzebą żłobek 
budowany przy ul. Prądzyń- 
skiego.

Poza tym Zespół Opieki 
Zdrowotnej na Wildzie kładzie 
również nacisk na moderniza­
cję aparatury i sprzętu — tak 
by dobrze wyposażona służba 
zdrowia mogła zapewnić cho­
rym jak najlepszą opiekę.

(len)

INFORMUJEMY
Dzisiaj: 0 godz. 16 — giełda uży 

wanego sprzętu fotograficznego w 
klubie „Rondo”, ul. Przybyszew­
skiego 56, połączona z prelekcją;
© godz. 16.30 —• spotkanie człon­
ków koła emerytów i rencistów 
MFK w Domu Kultury „Tramwa­
jarz” ,ul. Słowackiego 19; © godz. 
17.30 — w „Domu Kultury Dru­
karza”, . ul. Inżynierska 10 Wie­
czór poezji Marii Pawlikowskiej- 
Jasnorzewskiej pt. „Dansing” w 
wykonaniu aktorów teatrów po­
znańskich. Wstęp wolny.

© Świadkowie wypadku potrącę 
nia kobiety przez samochód oso­
bowy marki „Fiat” 125p na przej 
ściu dla pieszych przy ul. Solnej 
w Poznaniu w dniu 16 bm. około 
godz. 11, prosimy o skontaktowa­
nie się z Wojskową Służbą We­
wnętrzną w Poznaniu, ul. Koś­
ciuszki 130, tel. 408-21. wewn. 24-52.

Zbliża się Dzień Dziecka

Tradycyjne „Kamienne obrazki" 
przed Pałacem Kultury

Z okazji Dnia Dziecka trądy 
cyjnie już redakcja „Głosu 
Wielkopolskiego” wspólnie z 
Zarządem Wojewódzkim Pol­
skiego Czerwonego Krzyża i z 
Działem Imprez poznańskiego 
Pałacu Kultury urządzają na 
płytach przed Pałacem Kultu 
ry we wtorek, 1 czerwca, o 
godz. 17 konkurs rysunkowy 
dla dzieci. Jako temat rysun­
ków wybrano tym razem ha­
sło: „Będę duży, bo jem wszy 
stko”.

Oprócz członków PCK, wy­
znaczonych przez szkolne koła 
tej organizacji, w konkursie 
„Kamienne obrazki” mogą 
wziąć udział również inne dzie

„W cieniu malwy” — ode. pow.; 
14 Nagrania płyto-we pianisty — 
R. Wocdwarda; 15.10 Od Villona 
do Aragona — wiersze śpiewane; 
15.30 Olsztyński Merkuriusz Kul­
turalny — magazyn; 15.50 Muzyka 
na tablę i sitar; 16 Rozszyfrowu­
jemy piosenki; 16.20 Muz. na lor 
tepian i smyczki; 16.45 Nasz rok 
76; 17.05 Muzyczna poczta UKF; 
17.40 Pisarz miesiąca — T. Łopa- 
lewski; 18 Muzykobranie; 18.30 
Polityka dla wszystkich: 18.45 
Przeboje 40-latków; 19 Pow. w 
wyd. uzw.: „Lalka”; 19.35 Opera 
tygodnia; 19.50 „Lewe pieniądze” 
— ode. pow.; 20 Interradio — ma 
gazny aktualności muzycz.; 20.49 
„Wzruszenie minęło” — gra i 
śpiewa B. B. King; 20.50 Teatrzyk 
„Zielone Oko” — „Szczęśliwy 
dzień”; 21.17 Muzyka na saksofon 
i smyczki; 21.15 „Korona dla lu­
du” — nowa płyta zespołu Stee- 
leys Span; 22.08 Śpiewa Isaac 
Hayes; 22.15 Trzy kwadranse jaz 
zu — dyskografie; 23 Wiersze T. 
Nowaka; 23.05 Konc. tylko dla me 
lomanów — Mało znane konc. 
organowe; 23.50 Śpiewa Del Shan 
non.

Wiadomości: 5. 6. 7. 8, 10.30. 12.05, 
15, 17, 19.30. 22.

PROGRAM IV: 7.45 Muzyczny 
tydzień Poznania; 7.55 Nowości 
Wydawn. Poznańskiego; 8 Trans­
misja z Pr. I; 10.40 Nie tylko dla 
słuchaczy w mundurach — Pro­
dukcja materialna podstawą ży­
cia i rozwoju społeczeństwa; 11 
Dla szkół średnich (wych. muz.): 
„Orkiestra w XX stuleciu”; 11.30 
R. Strauss — Scena finałowa z 
opery „Salome”; 11.55 E. Dyląg — 
,.Spacerowym krokiem”; 12.05 
Czas dobrych gospodarzy; 12.25 
Giełda płyt; 13 Z radiowej fono­
teki muzycznej; 13-50 Dla kl. III 
lic. (jęz. polski): „Julian Przyboś 
— sylwetka poetycka”; 14.25 Teatr 
Poezji: „Yonec” — słuch.; 15.05 
„Z pierwszej ręki” — „Szukam 
raju” — fragm. książki — rozma 
wiają R. Karaś, K. Kąkolewski i 
W. Jackowska; 15.25 „Szkic do 
portretu...” — S. Swen Czechorow 
ski; 15.35 „Koncert barokowy” — 
fragm. pow. Alejo Carpantiera; 
16.03 Izaak Pełzman gra I Koncert 
Skrzypcowy D-dur op. 6 Niccolo 
Paganiniego; 16.40 Aud. sportowa; 
16.50 Radioexpress; 17 Radiowe 
spotkania z PWSM: 17.15 Aud. 
oświatowa; 17.25 „Dookoła tyle 
schodów” —- rep. literacki; 17.55 
„W rytmie walca”; 18.25 Język 
niemiecki; 18.40 SOS dla biosfery

Jarmark Świętojański

Barwne widowisko historyczne
na Starym Rynku

Od 5 do 14 czerwca br. odbędzie się w Poznaniu Jarmark 
Świętojański. Będzie to impreza o charakterze widowiska 
historycznego, nawiązującego do- starych tradycji jarmar­
ków organizowanych w średniowieczu.
Całość, której organizatorem 

jest Urząd Miejski w Pozna­
niu, można podzielić na kilka 
zasadniczych części: handlo­
wą, gastronomiczną, usługową, 
osobliwości i staroci oraz kul- 
turalno-rozrywkową. Organi 
zatorzy przygotowali bardzo 
bogaty program, a dla lepsze­
go zorientowania się zarówno 
w czasie jak i miejscu odby­
wania się licznych imprez czy 
występów, w ■ najbliższych 
dniach wydany zostanie boga­
ty folder, w którym mieszkań 
cy Poznania i wszyscy przy­
byli do naszego miasta goście, 
znajdą wszelkie niezbędne in­
formacje.

Sprawnej organizacji impre 
zy ma również służyć podział 
na poszczególne sektory han­
dlowe, usytuowane na Starym 
Rynku i w przyległych uli­
cach. I tak między innymi na 
samym Starym Rynku w efek 
townie prezentujących się 
kramach (ustawione one zos­
taną również na przyległych 
uliczkach) prowadzona będzie 
sprzedaż wyrobów sztuki lu­
dowej ora® upominków. Ulicę 
Franciszkańską obejmą we 
władanie specjaliści od sprze­
daży odzieży i butów, na ul. 
Rynkowej będzie można na­
być przeróżne artykuły spo­
żywcze, ul. Żydowska — upo­
minki, ul. Woźną oddano re­
prezentantom rzemiosła, mi­
łośnicy dobrej książki będą mo 

ci w wieku od 6 do 11 lat. Pro 
simy je tylko (albo ich rodzi­
ców) o uprzednie zgłoszenie 
się w Pałacu Kultury, w poko 
ju 51 (na parterze). Ponieważ 
liczba uczestników jest ogra­
niczona ilością... płyt, więc kto 
się pierwszy zgłosi, ten zosta­
nie wpisany na listę konkurso 
wych malarzy. Zapisy są przyj 
mowane codziennie (oprócz 
niedzieli) w godzinach od 10 
do 16.

Które zatem z dzieci prag­
nie się wykazać swymi malar 
skimi umiejętnościami (kolo­
rowe kredy otrzyma każdy u- 
czestnik) i zdobyć upominek 
—. zapraszamy, (zk)

— Nad Zalewem Sulejowskim — 
rep.; 19 Jak działać sprawnie? — 
Klub Mistrzów; 19.15 Jeżyk angicl 
ski — „Piosenka dla Ciebie” — 
powt.; 19.30 Transm. konc. symf. 
z sali Filharmonii Narodowej — 
Philippe Entremont w roli pia­
nisty i dyrygenta; 21.45 Muzyka; 
22.15 Studium wiedzy polityczno- 
społecznej — Miejsce i rola tra­
dycji w kulturze narodowej — 
aud. Tadeusza Bonika; 22.30 Mię­
dzynarodowa Trybuna Kompozy­
torów — Paryż.

Wiadomości: 12, 16.

F~TEŁEWinA~l
PROGRAM I: 6 — TTR — Język 

polski (powt. wiadom.); 6.30 — 
TTR — Hodowla zwierząt — 1. 22 
„Użytkowanie owiec”; 7.55 —
„Trumna dla panny młodej” — 
film fab. prod. ang. (kol.); 9 — 
Geografia kl. V — „Z kamerą w 
sawannie”; 10 — Geografia kl. V 
— „U źródeł Wisły” (kol.); 11.25 
— Program dla kl. II — „Wszędo­
bylski’.’ (kol.); 12 — Wychowanie 
obywatelskie kl. VIII — „Szkoła i 
środowisko”; 12.45 — TTR — Wska 
zówki metodyczne — 1. 17; 13.25 — 
TTR — Matematyka — 1. 49 „Rzu­
ty równoległe brył obrotowych”; 
14.40 — TV Kurs przygotowawczy 
Matematyka — „Obliczanie praw­
dopodobieństwa”. Cz. 2 i 3; 16.30 
— Dziennik (kol.); 16.40 — „Obiek 
tyw”; 17 — „Pora na Telesfora”; 
17.50 — ' Telewizyjny Informator 
Wydawniczy; 18.10 — Rodowody — 
„Mój ojciec”. Cz. 1 — „Myśl”; 
18.45 — Przez maskę płetwonurka 
ode. pt. „Kiedy umiera statek” — 
franc. film dok. (kol.); 19.20 — 
Dobranoc (kol.); 19.30 — Dziennik 
(kol.); 20.15 — Wiadomości sporto­
we (kol.); 20.25 — „Licytacja” — 
widowisko publicystyczne (kol.); 
21.25 — „Drogowskazy”; 22.10 — 
Dziennik (kol.); 22.25 — „Mój pro­
gram” — przedstawia Tadeusz 
Gwiazdowski.

PROGJłAM II: 16.50 — Język an 
gielski w nauce i technice — lek­
cja 34; 17.15 — „Sladeny wynalaz­
ku”; progr. popularnp-naukowy; 
17.55 — ..Trumna dla pąnny mło­
dej” — ang. film fały.; 19 — „Te­
leskop”; 19.10 — Telei-eklama; 19.20 
— Dobranoc (kol.); 19.30 — Dzien­
nik (kol.); 20.15 — Wiadomości 
sportowe (kol.); 20.25 — „Urania” 
— program TV NRD; 21 — „24 go 
dżiny” (kol.): '21.10 — „Kariera ba 
seballisty” film fab. prod. USA.

gli dokonać zakupu na ul. 
Swiętosławskiej, natomiast na 
ul. Wrocławskiej zostaną usta 
wionę kramy, które będą pro­
wadzić sprzedaż artykułów 
sportowych.

Równie starannie do Jarmar 
ku Świętojańskiego przygoto­
wuje się gastronomia. W loka­
lach skupionych wokół Stare­
go Rynku serwowane będą sta 
Topolskie potrawy. I tak za­
kład „Pod Koroną” przygoto­
wuje kurczaka a la Bartło­
miej, zrazy po rycersku, a tak 
że straiwę świętojańską. „Pod 
Koziołkami” będzie można 
zjeść sztufadę Przemysława, 
opiekainki ziemniaczane na 
słodko czy też krupnik Jagusi. 
PGR Naramowice przygotowu 
je niespodziankę w postaci wy 
borowej maślanki „z kropką”. 
Do tego dochodzą liczne bufe­
ty rozstawione na Starym Ryn 
ku i uliczkach. Tam będzie 
można zjeść szaszłyk, kiełbas­
kę, kaszankę czy też wypić 
coś dla ochłody.

Warto tu dodać, że w okre­
sie trwania Jarmarku Święto­
jańskiego wszystkie placówki 
handlowe i usługowe na Sta­
rym Rynku i przyległych ulicz 
kach czynne będą do godz. 20, 
lokale i stoiska gastronomicz­
ne na Starym Rynku do godz. 
24, a w pobliżu do godz. 20. 
Jarmark staroci i osobliwości 
czynny będzie w dni powszed 
nie w godz. od 14 do 19 a w 
niedzielę od 12 do 19.

Jeżeli już mowa o tym ostat 
nim, to wszyscy którzy chcie- 
liby wystawić do sprzedaży 
przeróżne starocie i inne oso­
bliwości, powinni porozumieć 
się z Pałacem Kultury, który 
jest organizatorem tej części 
Jarmarku Świętojańskiego.

Naturalnie impreza na Sta­
rym Rynku to nie tylko han­
del i gastronomia. Będzie rów 
nież „coś dla ducha” i to bar 
dzo interesującego. Codziennie 
odbywać się będą liczne wy­
stępy zespołów artystycznych, 
kapel ludowych, solistów itp. 
Na specjalnie zbudowanej es­
tradzie koło Odwachu, każde­

Wnioski z „ziemniaczanej spra»|
W artykule pt. „Ziemniaki 

są, ale nie wszędzie” 
(„Głos” z U bm.) wy­

kazaliśmy na podstawie repor 
terskiego rekonesansu w kil­
kunastu poznańskich skle­
pach, że zaopatrzenie miasta 
w ziemniaki pozostawiało 
wiele d<> życzenia. Mimo iż w 
magazynach było tych zie- 
miopłoidów pod dostatkiem, 
nie zawsze można było je ku­
pić nawet w specjalistycznych, 
warzywno-owocowych placów; 
kach handlowych.

Nasze spostrzeżenia potwier 
dziły kontrole, przeprowadzo 
ne przez poznański Wydział 
H".ndlu i jego dyrekcja zobo­
wiązała Wojewódzką Spół- 
dz ieln ię Og ro dniczo -Pszcze- 
larską do: wyciągnięcia kon­
sekwencji wobec kierowni­
ków placówek, w których nie 
utrzymywano ciągłości zaćpa 
trzenia w ziemniaki; dostar­
czania ich do sklepów nawet 
dwukrotnie w ciągu dnia, jeśli 
zachodzi .tego potrzeba; sprze 
dąży ziemniaków w ilościach, 
zwyczajowo kupowanych 
przez klientów, a to w celu 
wyeliminowania ewentualne­
go wykupu do dalszej sprze­
daży na targowiskach po wyż 
szych Cenach.

Dyrekcja poznańskiego od­
działu WSS „śpołem” stwier­
dziła, że winę za brak ziem­
niaków w jej sklepach pono­
szą ich kierownicy.

Dyrekcja WSO-P w odpo­
wiedzi na nasz ąrtykuł po- 
nowmie poinformowała redak 
cję, że posiada dostateczne 
zapasy ziemniaków i że za­
mówienia sklepów są w peł­
ni realizowane. Aby zatem 

go dnia już o g<xfei 
czme się bogaty p ° 
trądowy, a o godZP2(??; 
scy aktorzy zaprezent? 
termedaum teatralne i 
dię rybałtowską. BędZt ■ 
renady u stóp Ratusz! h 
ne widowisko „Z * 
stulecia”, a także 
„Światło i dźwięk”. 
artyści cyrkowi, różni » 
i kuglarze. W sumie zan? 
da się widowisko nieS! 
efektowne, którego 
nastąpi 5 czerwca o godz 
poprzedzone zostanie baj 
mi pochodami, które nj 
ulicami miasta, (s) q

Wielkopolski
najlepszy w kraji

Automobilklub Wielkopo 
notuje coraz lepsze rezulti 
szkoleniowe. Rok ubiegły । 
pod tym względem barda 
dany. Przeszkolono hn 
2317 osób, w tym — co je 
ewenementem w skali kuj i 
wej — 35 głuchoniemych,! 
szkoleniem na kierowców! 
podjął się po raz pierun 
ale będzie je systematyti 
rozwijał. Wprowadzi! rówii 
kursy na prawo jazdy w HI 
dla Polaków przebywając; 
tam na różnych budowach,'; 
siągnięcia te sprawiły, ii 
podsumowanym ostatniową 
zawodnictwie ogólnopolsl 
w działalności szkolenie. 
Automobilklub Wielkcpci 
zdobył I miejsce i sztanć 
przechodni Rady Głównej! 
tomcbilklubów Polski.

Od przyszłego miesi? 
AW rozpoczyna doszkala 
czynnych kierowców. Infoti 
cji na ten. temat udziela H 
dek Szkolenia Motorow 
przy ul. Libelta 26. (bop) 

☆ •
A W zaprasza na pogadankę li 

styczną, której tematem będ 
Grecja. Początek o godz. 18’ 
kału A W, ul. Mielżyńskiega 11.1

Również w lokalu AW OP! 
jest dzisiaj poradnia kierów
Informacje można uzyskać * 
ście lub telefonicznie pod nm
rem 552-55.

nie dopuścić do powtarzał 
się opisanych przez nas SJ 
tuacji okresowych brakof 
ziemniaków, polecono kierf 
nikom sklepów, by zawsze!' 
siadali odpowiedni ich 
Przeprowadzać się 
szczególnie pod koniec ® 
kontrole realizacji tego P°‘ 
cenią. Również na 
skach będzie utrzymana c 
głość zaopatrzenia i sprzed 
ziemniaków. r w

Wobec kierowników, s 
zlekceważą omawiane 
nie, będzie dyrekcja \ 
wyciągała wnioski słu^ 
Jednego- z nich ukarano J 
ża to potrąceniem połowy \ 

■ sięcznej premii, z drugim^ 
zostanie z końcem maja 
wiązana umowa agencyi

Cała ta „ziemniaczana ■_ 
wa” jest bardzo 
Dcwodzi mianowmi^, 1 e 
łecznej szkody (bo i

poszukiwania Po 
tykułu pierwszej P° 
po-dczas gdy magazyny. 
go po-d dostatkiem) m 
wodować wygodnictwo ' 
odpowiedzialności, 
stąpiły u niemałej, 
liczby kierowników 
sprzedających ziemma • 
zdała również e'=za‘inl^vrekcr 
łalncść kontrolna _ - 
przedsiębiorstw, ‘
przecież powinny w- 'rIe; 
przeciwdziałać sz^^Aanefl"1 
kierowników .
brakowi ziemniaków baZa;| 
łecznicnym handlu. .
tern z tej lekcji . ^3 
naukę na przyszło^^'^pa­
nie tylko w zakres;- > 
trzenia w ziemniak •
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